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Na miejsce zadysponowano 
w sumie sześć zastępów stra-
ży pożarnej: z JRG Legionowo, 
WSP Zegrze, OSP Wieliszew, 

OSP Kałuszyn i OSP Skrzeszew. 
Zjawiły się też pogotowie ra-
tunkowe, policja i pogotowie 
energetyczne. Na miejscu oka-

zało się, że źródło pożaru znaj-
dowało się w sypialni budynku 
– paliła się tam kanapa. Dwo-
je mieszkańców domu zdołała 
wydostać się na zewnątrz, na-
tomiast jedna osoba została od-
cięta na balkonie. Z płonącego 
domu ewakuowali ją strażacy. 
Cała trójka została przebada-
na przez ratowników medycz-
nych. Na szczęście nikt nie od-
niósł żadnych obrażeń. 
	
Pożar został dość szybko opa-
nowany. Strażacy wynieśli na-
stępnie na zewnątrz budynku 
spalone przedmioty, oddymi-
li pomieszczenia i sprawdzili je 
kamerą termowizyjną.. Akcja 
gaśnicza trwała ponad godzinę. 
Przyczyna pożaru, póki co, nie 
jest jeszcze znana. 

Zig

TydzieńTydzień
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Oprawca z dozoremOprawca z dozorem
Policyjny dozór oraz zakaz kontaktowania 
się i zbliżania do pokrzywdzonej zastosowa-
ła legionowska prokuratura wobec 48-latka, 
który znęcał się nad swoją partnerką.  Za to 
przestępstwo grozi mu kara do pięciu lat 
pozbawienia wolności.

Mężczyzna został zatrzy-
many podczas interwen-
cji domowej, do jakiej 
doszło na terenie Legio-
nowa. Zgłaszająca przy-
znała się, że jej partner 
znęca się nad nią od po-
nad roku. Z zeznań ko-
biety wynikało, że 48-la-
tek, będąc pod wpływem 
alkoholu, wszczynał 
awantury domowe, pod-
czas których poniżał ją, 
ośmieszał i znieważał. 
Stosował również wo-

bec niej przemoc fizycz-
ną, szarpiąc ją i dusząc. 

Zgromadzony przez śled-
czych materiał dowodowy 
pozwolił na przedstawie-
nie 48-latkowi zarzutu znę-
cania się nad osobą najbliż-
szą. Prokurator na wniosek 
mundurowych zastosował 
wobec podejrzanego poli-
cyjny dozór oraz zakaz kon-
taktowania się i zbliżania do 
pokrzywdzonej. 

zig

Porsche za długiPorsche za długi
Policjanci z Serocka zatrzymali dwóch mężczyzn w wieku 40 i 32 lat. Są oni podejrzewani o dokonanie 
rozboju na mieszkańcu gminy. Obaj usłyszeli już zarzuty, a starszy z zatrzymanych został tymczasowo 
aresztowany. Mężczyznom grozi do dwunastu lat więzienia.

Do zdarzenia doszło w zeszłą 
sobotę na jednym z parkingów 
na terenie miasta. Pokrzywdzo-
ny spotkał się z podejrzanymi 
w celu spłaty długu. Między 
mężczyznami doszło w pew-
nym momencie do sprzeczki. 
Wtedy 40- i 32-latek najpierw 
grozili dłużnikowi zniszczeniem 
jego porsche przy użyciu nie-
znanej substancji, a następnie 
siłą odebrali mu kluczyki do auta 
i odjechali nim z miejsca zda-
rzenia. Poszkodowany całe zda-
rzenie zgłosił na policję. Jeszcze 
tego samego dnia mundurowi 
z Serocka zatrzymali 40-latka, 
a dzień później jego młodszego 
kolegę. Odzyskali również skra-

dzione porsche warte 700 tys. 
złotych. Obaj mężczyźni trafili 
do policyjnego aresztu. 
	
Po zgromadzeniu materiału 
dowodowego prokurator pro-
wadzący śledztwo przedstawił 
mężczyznom zarzuty. Obaj od-
powiedzą za rozbój, a 40-latek 
dodatkowo jeszcze za znisz-
czenie pokrzywdzonemu oku-
larów. Prokurator zwrócił się do 
sądu z wnioskiem o tymczaso-
we aresztowanie podejrzanych. 
Sąd Rejonowy w Legionowie po 
jego rozpatrzeniu zdecydował o 
aresztowaniu 40-latka na okres 
trzech miesięcy.

zig

Dwa nakazy, jeden aresztDwa nakazy, jeden areszt
Pewien 48-letni mieszkaniec powiatu to kolejna osoba próbująca ukry-
wać się przed wymiarem sprawiedliwości. Mężczyzna został zatrzymany 
przez policjantów z zespołu patrolowo-interwencyjnego z legionowskiej 
komendy. W więzieniu spędzi on teraz rok i 135 dni.
Policjanci z legionowskiej pa-
trolówki ustalili podczas peł-
nienia służby, gdzie może 
przebywać 48-latek poszu-
kiwany przez wymiar spra-
wiedliwości. Dwa nakazy 
doprowadzenia go do zakła-
du karnego za przestępstwo 
przeciwko rodzinie oraz za 

przestępstwa narkotykowe 
wydał za nim Sąd Rejono-
wy w Legionowie. Informa-
cje mundurowych szybko się 
potwierdziły, mężczyzna fak-
tycznie przebywał bowiem 
pod ustalonym adresem.                                              
W efekcie 48-latek został za-
trzymany, a następnie prze-
wieziony do komendy, gdzie 
policjanci wykonali z nim nie-
zbędne czynności. Zaraz po 
ich zakończeniu poszukiwa-
ny trafił do zakładu karnego 
w Warszawie.

Zig

Ogień w sypialniOgień w sypialni
W poniedziałek (25 września) tuż przed godziną 
drugą w nocy w jednym z domów jednorodzin-
nych znajdujących się przy ul Modlińskiej w Wie-
liszewie wybuchł pożar. W budynku przebywały 
wówczas trzy osoby. Dwie z ich zdołały uciec, 
trzecia została ewakuowana przez strażaków.

Bolesne wymuszenie
W niedzielę (24 września) po godzinie pierwszej 
w nocy w Wierzbicy zderzyły się ze sobą skuter 
i samochód osobowy. W wyniku tego zdarzenia 
kierowca oraz pasażer jednośladu zostali ranni. 
Obaj trafili do szpitala. Sprawcą kolizji był kieru-
jący motorowerem.
Do zdarzenia doszło na skrzy-
żowaniu w okolicy restauracji 
„Złoty lin”. Z policyjnych usta-
leń wynika, że kierowca sku-
tera wymusił pierwszeństwo 
przejazdu i zderzył się z nis-
sanem kierowanym przez 
40-letniego mężczyznę. Ude-
rzenie było na tyle silne, że 
43-latek kierujący jednośla-
dem oraz jego 40-letni pasa-
żer zostali ranni. Młodszego 
z mężczyzn z urazem głowy 

przetransportował do szpita-
la śmigłowiec Lotniczego Po-
gotowia Ratunkowego. Dru-
gi doznał urazu nogi i również 
musiał być hospitalizowany. 
Kierowca nissana był trzeźwy. 
	
Na miejscu zdarzenia interwe-
niowały zastępy straży pożar-
nej z JRG Legionowo, Wojsko-
wej Straży Pożarnej z Zegrza, 
OSP Serock i OSP Gąsioro-
wo oraz policja, zespół ratow-

nictwa medycznego i LPR.                                                                                
W trakcie trwania działań droga 
była całkowicie zablokowana. 

Zig
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Postępująca cyfryzacja urzę-
dów skarbowych sprawiła, 
że od pewnego czasu za po-
średnictwem sieci można 
tam otrzymać również za-
świadczenia o niezaleganiu 
w podatkach lub stwierdza-
jące stan zaległości, a także                                                                       
o wysokości przychodu lub 
dochodu, podatku należnego 
oraz składek na ubezpiecze-

nia wykazane w PIT. Wystar-
czy złożyć wniosek w e-Urzę-
dzie Skarbowym (e-US), aby 
potrzebny dokument uzyskać 
bezpłatnie i najczęściej w cią-
gu zaledwie kilku minut. Każ-
de zaświadczenie jest wy-
stawiane jako dokument 
elektroniczny, po czym do-
ręczane online na konto po-
datnika w e-US. Warunkiem 

skorzystania z usługi jest 
udzielenie zgody na doręcze-
nie elektroniczne, która po-
zwala na dwustronną komu-
nikację KAS z klientami.  

Co konkretnie powinien zro-
bić podatnik pragnący oszczę-
dzić sobie osobistej wycieczki 
do siedziby fiskusa. Po pro-
stu zalogować się do e-Urzę-

du Skarbowego (podatki.gov.
pl), wyrazić zgodę na doręcze-
nie elektroniczne, a następnie 
– za pomocą kreatora – uzu-

pełnić wniosek o zaświadcze-
nie i go wysłać. Gdy zaświad-
czenie będzie gotowe, petent 
zostanie o tym poinformowany 

mejlem albo smsem. Elektro-
niczny dokument (ma on taką 
samą moc prawną jak doku-
ment papierowy) znajdzie się 
na jego koncie w e-Urzędzie 
Skarbowym, w zakładce „Do-
kumenty otrzymane”.  

Zaświadczenie wydane klien-
towi w e-US jest podpisane 
pieczęcią szefa KAS lub kwali-
fikowanym podpisem elektro-
nicznym uprawnionego pra-
cownika urzędu skarbowego. 
Osoba, firma czy organiza-
cja, która otrzyma dokument                                                                 
w wersji elektronicznej, po-
winna posługiwać się wyłącz-
nie nią i w takiej formie prze-
kazać ją określonej instytucji. 

red.

TEMAT TYGODNIA

Fiskus wciąga do sieciFiskus wciąga do sieci
Przyzwyczajenie to, jak powszechnie wiadomo, druga natura. Czasem 
jednak, do czego zachęcają pracownicy skarbówki, warto pewne nawyki 
zmienić. Choćby po to, aby zaświadczenia o dochodach czy o niezaleganiu                               
w podatkach uzyskać od fiskusa nie na miejscu, w urzędzie, lecz drogą 
elektroniczną. Szybko, wygodnie i co równie istotne – bez opłaty skarbowej.

Na początek trochę najnow-
szej historii. Kiedy 30 stycznia 
br. Wójt Gminy Wieliszew wy-
stosował do Prezydenta Mia-
sta Legionowo oficjalne pismo,                                                                              
w którym wnosił o udostępnie-
nie kopii decyzji o środowisko-
wych uwarunkowaniach dla 
punktu przeładunku i magazy-
nowania odpadów przy ul. Si-
korskiego, a także kilku innych 
dokumentów, na odpowiedź 
nie czekał długo. Wszystkie je 
otrzymał 28 lutego. A co się stało                        
z całą powyższą, skądinąd sto-
jącą na solidnym ekologiczno-
-ekonomicznym fundamencie 
inwestycją, wiadomo: na skutek 
protestów społecznych, po prze-
myśleniu wszystkiego raz jesz-
cze, legionowscy samorządow-
cy się z niej wycofali. 

Kilka miesięcy później, dowie-
dziawszy się o postępowaniu 
zakończonym decyzją Wój-
ta Gminy Wieliszew z 18 lip-
ca br. o środowiskowych uwa-
runkowaniach dla prywatnego 
przedsięwzięcia zakładające-
go „Prowadzenie punktu zbie-
rania odpadów w Łajskach przy 
ul. Sikorskiego, na części dział-
ki ewidencyjnej nr 748/5 (obręb 
Łajski, gmina Wieliszew)”, za-
stępca prezydenta Legionowa 
– pismem z 27 lipca – poprosił 

tamtejszego wójta o zestaw do-
kumentów bliźniaczo podobny 
do tego, jakiego Paweł Kownacki 
domagał się pół roku wcześniej. 
Reakcja wieliszewskiego urzędu 
gminy była niemal błyskawicz-
na. Sęk w tym, że treść otrzy-
manego pisma wprawiła Marka 
Pawlaka w lekkie osłupienie. Zo-
stał w nim bowiem zawiadomio-
ny, „iż Prezydent Miasta Legio-
nowo nie jest upoważniony do 
występowania do urzędu gmi-
ny z wnioskiem o udostępnienie 
informacji publicznej z uwagi na 
to, iż wymianie informacji mię-
dzy instytucjami służą odrębne 
przepisy, co potwierdza orzecz-
nictwo sądowe”. Dalej autor-
ka pisma, z upoważnienia wój-
ta Sekretarz Gminy Wieliszew, 
przywołała stosowny wyrok Wo-
jewódzkiego Sądu Administra-
cyjnego w Warszawie. I zakoń-

czyła: „W związku z powyższym 
brak jest przesłanki formalnej do 
rozpatrzenia wniosku”. 

No więc jak to w końcu jest: 
kiedy wójt pisał do prezydenta 
„przesłanka formalna” istniała,                                                                                   
a kiedy prezydent pisze do wój-
ta, nagle zniknęła? Dlaczego 
wieliszewski urząd zasłania się 
pojedynczym wyrokiem NSA, 
mając świadomość, że z wnio-
skiem o udostępnienie infor-
macji publicznej wystąpić może 
każdy, nawet go nie podpisu-
jąc, a i tak należy udzielić pyta-
jącemu odpowiedzi? Trudno się 
dziwić, że taka reakcja władz 
gminy mocno legionowskich 
włodarzy zaniepokoiła. Pojawi-
ło się wszak uzasadnione podej-
rzenie, że ktoś w tej całej spra-
wie coś ukrywa. – Postępowania 
środowiskowe z zasady są naj-

bardziej jawne i transparentne 
spośród postępowań prowa-
dzonych w trybie administra-
cyjnym. Transparentne przede 
wszystkim dla społeczeństwa. 
Reguluje to ustawa, są też dy-
rektywy unijne. Tymczasem na 
bardzo wątłych podstawach od-
mówiono nam udzielenia od-
powiedzi i udostępnienia do-
kumentacji środowiskowej, do 
tego przy przedsięwzięciu ewi-
dentnie oddziałującym na są-
siednie tereny. Nie tak powinna 
wyglądać współpraca samo-
rządów przy tego rodzaju spra-
wach – komentują wspomniane 
pismo w legionowskim ratuszu, 
nieuznanym w rzeczonej spra-
wie za stronę. I zastanawiają się, 
czy ten odpadowy projekt w Łaj-
skach nie skrywa przypadkiem 
jakiejś śmierdzącej tajemnicy?

Oczekując, że zaciekawi to rów-
nież naszych czytelników, posta-
nowiliśmy sami sprawdzić, jak 
to jest w gminie Wieliszew z tą 
urzędniczą „dyskrecją”. I popro-
siliśmy jej pracowników o prze-
słanie kilku dotyczących śmie-
ciowego punktu dokumentów: 
wniosku inwestora wraz z za-
łącznikami, karty informacyjnej 
inwestycji, a także ustaleń orga-
nu prowadzącego postępowa-
nie oraz wydanych w jego trak-

cie opinii, postanowień i decyzji, 
ze szczególnym uwzględnieniem 
decyzji o uwarunkowaniach śro-
dowiskowych dla tego przedsię-
wzięcia. Poprosiliśmy z nadzieją, 
że wobec mediów „przesłanek 
formalnych” nie ma i wszyst-
kie papiery (choćby w wer-
sji elektronicznej) otrzymamy.                                 
I być może nawet tak się stanie, 
a nadzieja nie okaże się w tym 
przypadku matką głupich. Za to 
bez wątpienia musi ona być tak-
że matką cierpliwych. Tak przy-
najmniej wynika z przysłanej 
do naszej redakcji, podpisanej 
przez panią sekretarz, Agniesz-
kę Mitjans-Szałapską, odpo-
wiedzi. W swej zasadniczej czę-
ści brzmi ona następująco: (…) 
decyzja Wójta Gminy Wieliszew 
z 18 lipca 2023 r. o środowisko-
wych uwarunkowaniach dla 
przedsięwzięcia zakładające-
go „Prowadzenie punktu zbie-
rania odpadów w Łajskach przy 
ul. Sikorskiego (…)” nie jest pra-
womocna. Dwa stowarzyszenia 
złożyły wnioski o uznanie ich za 
strony. Ich odwołania wraz z całą 
dokumentacją zostały przeka-
zane do Samorządowego Kole-
gium Odwoławczego w Warsza-
wie. Po rozstrzygnięciu sprawy                                                   
i uprawomocnieniu się decyzji do-
kumenty zostaną udostępnione. 

Dopóki tak się nie stanie, tylko 
wtajemniczeni w szczegóły pla-
nowanej inwestycji wiedzą, ja-
kie rodzaje odpadów mają być 
składowane na tym terenie, na 
jak długo i skąd będą tam trafia-
ły. Biorąc pod uwagę, że chodzi 

o działkę o powierzchni cztero-
krotnie większej od tej, na któ-
rej miała przeładowywać odpa-
dy firma MS-Eko (i oddaloną od 
najbliższych zabudowań o zaled-
wie 200 m), trudno jednak – bę-
dąc okolicznym mieszkańcem – 
nie mieć obaw. Biorąc przecież 
pod uwagę wielkość i związany z 
nią inwestycyjny potencjał całe-
go terenu, można przypuszczać, 
że do ulokowanego tam punk-
tu zaczną przyjeżdżać odpady 
nie tylko z gminy czy powiatu. 
A tego żyjący w pobliżu ludzie                                                                                   
z pewnością by sobie nie życzy-
li. I nawet najbardziej wygada-
ny samorządowiec, szermu-
jąc obietnicami i deklaracjami, 
raczej ich do tego pomysłu nie 
przekona. 

Na koniec znów proponujemy 
krótki powrót do nieodległej 
przeszłości. Tym razem w formie 
cytatu: – Bardzo mi przykro, że 
odczuwam w wykonaniu pana 
prezydenta i jego współpracow-
ników nie tylko brak realnego 
dialogu z naszym, przylegają-
cym bezpośrednio do inwestycji 
samorządem gminy Wieliszew. 
To przecież nasi mieszkańcy od-
czują skutki tej inwestycji. To 
przez nasz teren będzie prze-
biegać większość tras transportu 
odpadów. Odczuwam brak dia-
logu z mieszkańcami – grzmiał 
dopuszczony do głosu w trak-
cie lutowej sesji Rady Miasta Le-
gionowo wójt Paweł Kownacki. 
Póki co, wiele wskazuje na to, że 
główny adresat tych słów więk-
szość z nich śmiało będzie mógł 
powtórzyć na sesji wieliszewskiej 
rady gminy – wtedy, gdy w spra-
wie śmieci przyjdzie mu pojawić 
się tam z sąsiedzką rewizytą… 

Gadget

Kto tu chce naśmiecić?Kto tu chce naśmiecić?
Ledwo co opadł bitewny pył po zamieszaniu z przeładownią odpadów, która miała powstać na pery-
feriach Legionowa, a niemal natychmiast, tuż obok, wyłoniły się z niego zarysy kolejnej tego typu 
inwestycji. Tyle że tym razem umiejscowionej na terenie gminy Wieliszew. I chociaż pozostaje ona 
jeszcze w sferze planów, od razu jest z nią kłopot. Bo zamiast podzielić się wiedzą na temat szczegó-
łów całego przedsięwzięcia, tamtejsi urzędnicy chowają się za wysypiskiem paragrafów.
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Główne liczby opisujące ten 
problem mówią same za siebie. 
Wyliczony ostatnio wskaźnik 
czynszowych zaległości wynosił 
blisko 6,5 proc., a to z perspek-
tywy ekonomicznej stabilności 
tego rodzaju firmy jak spółdziel-
nia mieszkaniowa jest zatrwa-
żająca wielkość. W przeliczeniu 
na pieniądze wspólny lokatorski 
dług wynosi już ponad 5 mln zł. 
Przy ubiegłorocznych przycho-
dach spółdzielni rzędu 80 mln zł 
to naprawdę dużo. 

Jeżeli chodzi o przyczyny takie-
go stanu rzeczy, sporą część 
winy można, rzecz jasna, zrzu-
cić na wspomniane wcześniej 
perturbacje gospodarcze. Przy 
czym ich zgubne skutki dotyka-
ją zarówno ludzi młodych, spół-
dzielców w sile wieku, jak i tych                
z nieco bardziej pożółkłą me-
tryką. Według od lat analizu-
jącego to zjawisko prezesa Ro-
siaka, gdy mowa o zadłużeniu, 
trudno dostrzec tu jakąś regułę.                                                                                    
– Mamy przypadki ludzi mło-
dych, którzy zalegają, trudno 
ocenić dlaczego. Dla mnie to 
jest lekceważenie zobowiązań 

albo brak mobilizacji w kierunku 
zarobienia większych środków                                                                   
– uważa Szymon Rosiak, prezes 
zarządu SMLW w Legionowie. 

Z uwagi na często bardzo ni-
skie emerytury czy renty oraz 
brak możliwości zwiększenia 
dochodów, w spiralę zadłuże-
nia wpadają również legionow-
scy seniorzy. – Wzrost kosz-
tów funkcjonowania spółdzielni 
przełożył się na wzrost obcią-
żeń jej członków. Stąd osoby 
starsze, zwłaszcza te z nich zaj-
mujące duże mieszkania, pła-
cą coraz więcej. I zaczyna się to 
zbliżać do wysokości ich emery-

tury czy renty. Kiedy sugeruje-
my im, żeby sprzedały posia-
dane mieszkanie i kupiły sobie 
mniejsze, nie chcą o tym słyszeć. 
Często mówią: „Ja tu mieszkam 
30, 40 lat i nie będę nic zmieniać.              
A poza tym chcę zostawić swoim 
dzieciom coś po sobie”. No tak, 
ale to niech dzieci dopłacają te-
raz do tego mieszkania. A nie-
stety tu jest bardzo różnie.  

Bywa też, jak mówi prezes 
SMLW, i tak, że krewni nawet 
nie wiedzą o problemach bab-
ci czy dziadka. Nie wiedzą, bo 
zalegający z opłatami seniorzy 
wcale im się do tego nie przy-

znają. – Mamy też przypadki, 
gdzie nie wiemy, dlaczego czło-
wiek nie płaci. Bo zarabia on, za-
rabia jego partnerka czy żona, 
nie zarabiają źle, a nie płacą. 
Dopiero jak wystąpimy do sądu                                     
i skierujemy sprawę do komor-
nika, to komornik to od nich 
ściąga – mówi Szymon Rosiak. 
Do takich przykrych sytuacji le-
piej jednak, w miarę możliwo-
ści, nie dopuszczać. I ze względu 
na stan wspólnej, spółdzielczej 
kasy, i w trosce o tę własną, do-
mową. Za permanentne ignoro-
wanie obowiązku regulowania 
płatności czynszowych moż-
na bowiem zapłacić naprawdę 
bardzo słono. – Dochodzi do ta-
kich idiotyzmów, że człowiek za-
lega, powiedzmy, pięć tysięcy,                         
a spłacić musi dwanaście. Bo jak 
się policzy wszystkie koszty: są-
dowe, komornicze, odsetki i po-
zostałe czynności wykonywane 
przez uprawnione organy, wów-
czas te koszty jadą w górę nie-
proporcjonalnie wysoko.  

Znany jest z lokalnego podwór-
ka przypadek, kiedy to z 13 
tys. zł zaległości, po interwen-
cji komornika i naliczeniu odse-
tek, zrobiło się tych tysięcy aż 
76. Jak zatem widać, warto być                                                                                       
z płatnościami na bieżąco.                              
A przy ewentualnych proble-
mach najlepiej szybko poszukać 
wsparcia. Bo na to, że „jakoś to 
będzie”, w przypadku zadłuże-
nia liczyć nie można.  

Gadget
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Zadłużony problem  Zadłużony problem  
Tego, niestety, należało się spodziewać. I to, zważywszy na kryzys oraz wy-
soką inflację, raczej prędzej niż później. Chodzi o zadłużenie mieszkańców 
wobec legionowskiej SMLW, które według danych za 2022 rok znacząco,                     
w ślad za cenami towarów i usług, poszło w górę. I właściwie nic nie wska-
zuje na to, że w dającej się określić przyszłości miałoby ono zacząć spadać.

Z dzika pękZ dzika pęk
Podczas gdy ludzie zachodzą w głowę, w jaki 
sposób skutecznie wyprosić ich z miasta, 
dziki regularnie do niego zachodzą, aby coś 
przekąsić. Czyniąc to, rzecz jasna, całymi ro-
dzinami. Większość mieszkańców do ich wi-
doku zapewne się już nawet przyzwyczaiła. 
Żadna to jednak pociecha, bo w swej legio-
nowskiej stołówce chrumkający goście lubią, 
niestety, narozrabiać
Jak tyleż trafnie, co na luzie 
zauważyła podczas jednej                                                                     
z ostatnich sesji pewna miej-
ska radna, „dzik może i jest 
dziki, ale nie jest głupi”. Sko-
ro więc na trawnikach czy w 
altankach śmietnikowych 
zawsze znajduje jakieś po-
żywienie, trudno oczekiwać, 
żeby z własnej woli prze-
szedł na odchudzającą die-
tę. Zwłaszcza czując w noz-
drzach nadchodzącą zimę. 
Woła więc krewnych, włącza 
swój czworonożny napęd, po 

czym pędzi stadko do beto-
nowej dżungli celem zaspo-
kojenia głodu. Co dobrze ilu-
struje niedawno uchwycona 
scenka z osiedla Jagielloń-
ska. Widać do dzików nie 
dotarły jeszcze wieści o ich 
klepniętej już przez urzędni-
ków częściowej ekstermina-
cji. Albo dotarły, lecz włocha-
te zwierzaki uznały, że ludzie 
aż takimi świniami nie są i ko-
niec końców krzywdy im żad-
nej nie uczynią...

red.

Mozaika zrobiona w balonaMozaika zrobiona w balona
Za sprawą Andrzeja Bochacza, od lat uprawiającego oraz propagującego sztu-
kę tworzenia mozaik i witraży, pojawiło się ich już w Legionowie całkiem 
sporo. A będzie jeszcze więcej. I to już wkrótce, dobiega bowiem końca pra-
ca nad najnowszym wspólnym dziełem artystów skupionych wokół pracowni 
Easy Art. Zacznie ono bić – oczywiście po oczach – w samym sercu miasta.
Kilkunastu uśmiechniętych 
i zrelaksowanych członków 
grupy Easy Art złapaliśmy                         
w ich legionowskim matecz-
niku. Oczywiście przy pracy. 
– Dzisiejszy dzień jest wyjąt-
kowy w takim znaczeniu, że fi-
nalizujemy pracę nad trzecią 
mozaiką z cyklu „Okruchy cza-
su”. Są już na urzędzie mia-
sta dwie, a teraz kończymy 
trzecią. Jest ona poświęcona 
zwycięstwu legionowskich pi-
lotów w zawodach o Puchar 
Gordona Bennetta, pierw-
szemu zwycięstwu, w roku 
1933. Wtedy to nasi piloci                                                                               
z balonem „Kościuszko” zwy-
ciężyli do Chicago i tam hard-

corowo zwyciężyli ten konkurs. 
I potem, w kolejnych latach, 
również odnosiliśmy tam wiele 
sukcesów. Okazało się, że pol-
ska sztuka baloniarstwa jest 
wyjątkowa i niepowtarzalna                                                                       
– przypomina Andrzej Bochacz 
z pracowni Easy Art.

I taka też będzie upamiętnia-
jąca wyczyn Franciszka Hyn-
ka i Zbigniewa Burzyńskie-
go legionowska mozaika. 
Nad plastycznym uhonoro-
waniem ich wyczynu sprzed 
90 lat jak zwykle pracowa-
ło mnóstwo osób. Nie tylko 
zresztą w legionowskiej sie-
dzibie pracowni Easy Art przy 

ul. Jagiellońskiej 8. – Są to se-
niorzy z klubu Amicus, dzie-
ci ze szkoły przy Jagielloń-
skiej 69, Fundacja „Promień 
Słońca”, Warsztaty Terapii 
Zajęciowej św. Rity i wolon-
tariusze z Legionowa. A dzi-
siaj rozpoczęliśmy takie trzy-
dniowe spotkanie, gdzie taka 
nieformalna grupa o dźwięcz-
nej nazwie Easy Art, która od 
kilkunastu lat funkcjonuje                         
w naszym kraju, przyjecha-
ła do nas i będzie nam poma-
gać. Jest w niej m.in. Alex,                                                                             
z którą wespół w zespół pro-
wadzimy tę pracownię, jest 
też Dawid Zborowski – tak 
naprawdę założyciel Easy Art                                                                              

w 2006 roku – mówi legionow-
ski twórca. Od tamtego czasu 
organizacja, co tu kryć, liczeb-
nie bardzo się rozrosła. – To 
jest takie nieformalne stowa-
rzyszenie, skupiające w Polsce 
prawie trzy tysiące osób, któ-
re wykonując swoje normal-
ne zdania i obowiązki, lubią też 
robić mozaiki i witraże. To fan-
tastyczna grupa i ciekawe są 
też nasze spotkania. 

Ich najnowszy, poświęcony 
polskim baloniarzom efekt 
pojawi się na legionowskim 
ratuszu najpóźniej w począt-
kach października. I dołączy 
do podobnych dzieł umiesz-
czonych w pobliżu fontan-
ny przed wejściem do urzę-
du miasta. Już teraz ciesząc 
się z kolejnej ukończonej mo-
zaiki, jej twórcy zapewniają, 
że artystyczne bezrobocie im 

nie grozi. – W przyszłym roku 
mamy plan wykonania wyjąt-
kowej mozaiki, poświęconej 
Powstaniu Warszawskiemu, 
które to, jak wiemy, w Le-
gionowie się odbyło i chociaż 
trwało niedługo, historycznie 
jest to dla naszego miasta bar-
dzo ważny fragment. I mamy 
nadzieję, że ozdobi on mury 
warszawskiego urzędu mia-
sta – na koniec zdradził An-
drzej Bochacz. Po czym szyb-
ko wrócił do mozaikowych 
obowiązków… 

Chociaż twórców dzieł z ka-
wałków szkła jest w Legio-
nowie i całym kraju niemało, 
wciąż można do nich dołą-
czyć. Jak zapewnia Andrzej 
Bochacz, przychodząc do 
pracowni Easy Art z dobrymi 
pomysłami i chęcią do twór-
czej pracy, nikt nie odejdzie            
z kwitkiem.
  

Waldek Siwczyński
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Wśród zaproszonych na uro-
czystość oficjeli znaleźli się 
m.in. posłanka Bożena Żela-
zowska, prezes zarządu spółki 
KZB Legionowo Irena Boguc-
ka, a także prezydent Legio-
nowa Roman Smogorzewski. 
– Chcę podziękować wszyst-
kim tym, a szczególnie panu 
doktorowi Biskupskiemu, któ-
ry od siedemnastu lat jest tu-
taj liderem i gromadzi państwa 
przy tych rozlicznych aktywno-
ściach, które wam tak dobrze 
służą – powiedział gospodarz 
legionowskiego ratusza. Przez 
blisko dwie dekady owych ak-
tywności zebrało się całe mnó-
stwo. Jedne towarzyszą se-
niorom od początku, inne zaś 
pojawiały się i odchodziły w za-
pomnienie. Zawsze jednak po-
magały w osiągnięciu jednego, 
podstawowego celu – popra-
wieniu stanu zdrowia oraz ja-
kości życia uczęszczających do 
„uniwerka” legionowskich se-
niorów. – Chodzi o zakończe-
nie, a przynajmniej o zaniecha-
nie takiej bylejakości w naszym 
życiu, obniżanie jego poziomu. 

To walka o utrzymanie autory-
tetów zawodowych, nauko-
wych i po prostu ludzkich, bo 
niekoniecznie trzeba mieć wy-
kształcenie, aby być dobrym 
człowiekiem. A zarazem ra-
dzenie innym, jak postępować 
– dodał dr Roman Biskupski, 
dyr. LUTW. 

Jeśli chodzi o aktualną ofertę 
Legionowskiego Uniwersyte-
tu Trzeciego Wieku, najlepiej 
zapoznać się z nią na miejscu, 
przy ul. Piłsudskiego 3, albo 
za pośrednictwem internetu. 
Jak zapowiedział Roman Bi-
skupski, w październiku spo-
ro miejsca będzie poświęco-
ne najczęstszym problemom 

prawnym, z którymi miewają 
do czynienia ludzie po sześć-
dziesiątce. Jak zawsze czekają 
też na nich przeróżne warszta-
ty, kluby i koła zainteresowań. 
A pomoc potrzebującym oferu-
ją senioralne grupy wsparcia.       
– Tak bogata oferta: eduka-
cyjna, kulturalna, towarzyska, 
to się naprawdę rzadko zda-
rza. Wiem, że macie państwo 
już prawie cały rok zaplanowa-
ny, również w ciekawe wykłady                         
i wyjazdy – chwaliła senioralną 
uczelnię Bożena Żelazowska, 
posłanka na Sejm RP. 

Nic, tylko z tego wszystkiego 
korzystać! Na pierwszy ogień, 
przy okazji uniwersyteckiej in-
auguracji, poszedł wykład prof. 
dr hab. Ewy Sikory z Instytu-
tu Biologii Doświadczalnej Pol-
skiej Akademii Nauk. Wykład, 
nieco prowokacyjnie i prze-
wrotnie, acz zgodnie z jego 
treścią zatytułowany „Patent 
na długowieczność”. – Pamię-
tam, kiedy zaczynałam swoje 
badania, to wbijano mi w gło-
wę, że starość to nie choroba. 

(…) Teraz naukowcy walczą                              
o to, żeby uznać starość za cho-
robę. A dlaczego? To jest bar-
dzo ważne, bo jeżeli uznamy, 
że starość jest chorobą, to cho-
roby można leczyć. Na choroby 
są różne lekarstwa, w związku 
z tym można badać i testować 
leki przeciwstarzeniowe, któ-
re generalnie działałyby na całą 
kondycję, a nie tylko na choro-
by związane z wiekiem – po-
wiedziała prelegentka. 

Na farmakologiczny przełom 
nie ma jednak co czekać z za-
łożonymi rękami. Zwłaszcza że 
trudno powiedzieć, czy i kiedy 
on rzeczywiście nastąpi. Le-
piej, tu i teraz, obficie czerpać 
z bogactwa propozycji Legio-
nowskiego Uniwersytetu Trze-
ciego Wieku. – Być może ten 
wasz jest nawet lepszy od in-
nych uniwersytetów. Prawdo-
podobnie daje on wam te spo-
łeczne więzi z innymi i poczucie 
celu. A poza tym trzyma was 
też w relatywnie dużej spraw-
ności intelektualnej, bo macie 
klub szachowy, klub brydżowy, 
widziałam, że są także gimna-
styka, rehabilitacja, jest też na-
uka angielskiego. To wszystko 
jest bardzo ważne – podkreśli-
ła prof. Ewa Sikora. To cenna 
wskazówka i warto na co dzień 
o niej pamiętać. Nie tylko bę-
dąc seniorem.  

Waldek Siwczyński

W porządku obrad ów wątek 
znalazł się tuż za głównym te-
matem wrześniowego posie-
dzenia. – Poruszymy też dzisiaj 
bardzo ważną kwestię, czyli nie-
wyrażenie zgody przez Minister-
stwo Zdrowia na rozbudowę 
SOR-u szpitala bródnowskiego, 
który w tej chwili jest już bar-
dzo zapchany i nie jest w sta-
nie obsłużyć więcej mieszkań-
ców z powiatu legionowskiego. 
A Ministerstwo Zdrowia blokuje 
tą inwestycję, którą my – jako 
Samorząd Województwa Ma-
zowieckiego – chcemy zreali-
zować w stu procentach – pod-
kreśla Anna Brzezińska, radna 

mazowieckiego sejmiku. Z per-
spektywy sejmikowych radnych 
Koalicji Obywatelskiej ministe-
rialny upór jest po prostu chory. 
– Widzę tutaj pewną niekonse-
kwencję. Z jednej strony mamy 
rządowy szpital w Legionowie, 

który to pacjentów „na ostro” 
przyjmuje bardzo niechętnie, 
a z drugiej strony mamy szpi-
tal wojewódzki, w Warszawie, 
blisko Legionowa, który chciał-
by tych pacjentów przyjmować, 
ale rząd nie pozwala na rozbu-

dowę SOR-u w tym szpitalu. 
Ja rozumiem politykę, ale, na 
Boga, nie kosztem mieszkań-
ców – dodaje Krzysztof Strzał-
kowski, przewodniczący sejmi-
kowej Komisji Zdrowia i Kultury 
Fizycznej

Mniej więcej dwie dekady temu 
z dowożonych na Bródno pa-
cjentów do hospitalizacji kwa-
lifikowało się około dwudziestu 
procent. Dziś jest ich dwa razy 
więcej. Nic zatem dziwnego, że 
warszawski szpital, szczególnie 
Szpitalny Oddział Ratunkowy, 
wymaga modernizacji oraz roz-
budowy. Zwłaszcza że na zna-
czące wsparcie ze strony legio-
nowskiej filii WIM-u liczyć na 
razie za bardzo nie może. Co 
zresztą, w przypadku postę-
powania z dowożonymi do niej 
na sygnale pacjentami, często 
dotyka również miejski, pro-

wadzony przez powiat Zespół 
Opieki Zdrowotnej. – Odsyła-
nie ludzi ze szpitala, gdzie jest 
więcej diagnostyki, świadczeń 
i lekarzy, odsyłanie ich do przy-
chodni i ambulatorium jest, 
moim zdaniem, po prostu nie 
tak – powiedziała w trakcie po-
siedzenia komisji Dorota Gli-
nicka, prezes Zakładu Opieki 
Zdrowotnej „Legionowo”.
  
W tej sytuacji radni mazowiec-
kiego sejmiku tym głośniej za-
mierzają apelować do ministra 
zdrowia o zgodę na rozbudo-
wę SOR-u na Bródnie. A przy 
okazji o uporządkowanie, jak to 
określają, chaosu związanego z 
funkcjonowaniem uruchomio-
nej w Legionowie filii Wojsko-
wego Instytutu Medycznego. 
Według szefa komisji niezdro-
wy sprzeciw strony rządo-
wej jest pozbawiony realnych 
podstaw. A stoi za nim głównie 
urzędnicza niekompetencja.                                                                                       
– Ocena ministerstwa w zakre-
sie rozbudowy szpitala bród-
nowskiego bazuje li tylko na 
dokumentach strategicznych, 

które dotyczą prognozowane-
go rozwoju sytuacji zdrowotnej 
na Mazowszu i w całym kraju. 
Te dokumenty zakładają oczy-
wiście potrzebę rozwoju neu-
rologii, neurochirurgii, Szpital-
nych Oddziałów Ratunkowych, 
ale literalnie te konkretne in-
westycje nie są tam wpisane. 
A nie są wpisane, ponieważ 
urzędnicy wojewody i mini-
stra ich tam nie wpisali. Dzisiaj 
więc, zamiast tę wyjątkowo 
niekorzystną analizę zmienić                                                                  
i dostosować ją do rzeczywistej 
sytuacji, trzymają się swoich 
poprzednich decyzji – twierdzi 
Krzysztof Strzałkowski.

Jego zdaniem przedstawiciele 
Prawa i Sprawiedliwości zwy-
czajnie nie chcą przyznać się 
do ewidentnego błędu. Szkopuł 
w tym, że takie postępowanie 
powoduje nadzwyczaj bolesne 
komplikacje. Co kłuje w oczy 
tym bardziej, że wystarczyła-
by jedna decyzja członka rzą-
du, aby całą sytuację uzdrowić. 

Wonder
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SORSORry za ministrary za ministra
Jak już informowaliśmy, podczas wyjazdowego posiedzenia sejmikowej Ko-
misji Zdrowia i Kultury Fizycznej omawiano w Legionowie nie tylko dalekie 
od ideału funkcjonowanie wojskowego szpitala. Przy okazji poddano bowiem 
diagnozie inny istotny wątek, również pośrednio związany z tą tak wyczeki-
waną przez mieszkańców, a mocno wielu z nich rozczarowującą placówką.

Indeks na długowiecznośćIndeks na długowieczność
To była już siedemnasta inauguracja roku akademickiego w Legionow-
skim Uniwersytecie Trzeciego Wieku. Dziewiętnastego września jego słu-
chaczy, przyjaciół oraz honorowych gości przywitał w Poczytalni dyrektor 
tej ważnej dla seniorów placówki, Roman Biskupski. Zapowiadając przy 
okazji, co tym razem znajdzie się w LUTW, by tak rzec, na indeksie.Seria za dychę

Policjanci z Wieliszewa zatrzymali 21-latka, który 
podłożył ogień w jednym z domów na terenie gminy, 
dopuścił się kradzieży rozbójniczej oraz uszkodził 
pięć aut. Mężczyzna wpadł w ręce mundurowych 
kilka godzin po tych wydarzeniach. Wszystkie one 
miały miejsce w ubiegłym tygodniu.
Mundurowi najpierw otrzymali 
zgłoszenie o pożarze w jednym 
z domów oraz kradzieży roz-
bójniczej. Jak wynikało z rela-
cji świadków, młody mężczyzna 
wtargnął do domu pokrzywdzo-
nej, zaprószył ogień w pomiesz-
czeniach piwnicznych, a następ-
nie ukradł jej pieniądze i złotą 
biżuterię. Kiedy mieszkanka 
próbowała nie dopuścić do kra-
dzieży, napastnik odepchnął ją, 
raniąc przy tym w głowę. Zło-
dzieja próbowali następnie zła-
pać przypadkowi świadkowie, 
mężczyźnie udało się jednak 
uciec. Mniej więcej w tym sa-
mym czasie do dyżurnego wieli-
szewskiego komisariatu zaczęły 
napływać sygnały o uszkodze-
niu kilku pojazdów zaparkowa-
nych w pobliżu miejsca, gdzie 
doszło do przestępstwa. Z rela-
cji zgłaszającego wynikało, że 

sprawcą zniszczenia aut może 
być ten sam człowiek, który 
podpalił dom i dokonał rozboju. 
	
Po kilku godzinach od zdarzenia 
21-latek był już w rękach mun-
durowych i trafił do policyjnego 
aresztu. Zgromadzony przez 
śledczych materiał dowodowy 
pozwolił na przedstawienie mu 
zarzutów dotyczących uszko-
dzenia mienia, kradzieży roz-
bójniczej oraz narażenia po-
krzywdzonej na utratę zdrowia 
i życia. Na wniosek prokuratora 
Sad Rejonowy w Legionowie za-
stosował wobec 21-latka środek 
zapobiegawczy w postaci tym-
czasowego aresztu na okres 
trzech miesięcy. Za popełnione 
przestępstwa grozi mu do 10 lat 
pozbawienia wolności. 

zig
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USŁUGI

	■CYKLINOWANIE 
UKŁADANIE 507 603 653
	■Elektryk złota rączka 
515010373
	■KUPIĘ SREBRNĄ 
BIŻUTERIĘ, MONETY              
507 603 653
	■MALOWANIE –  
TAPETOWANIE – REMONTY, 
OSOBIŚCIE, SOLIDNIE 
694-065-757
	■Naprawy Awarie Remonty 
Hydrauliczne 692-827-915
	■Opieka do chorego. Pilne 
tel: 669 196 818

KUPIĘ/SPRZEDAM

	■Sprzedam drzewo 
kantówka 5 cm na 12 cm 
2,90 dł tel 509048137

2 października 2023 roku

	

Mirosław Pachulski
Wiceprzewodniczący Rady Miasta Legionowo 

(okr. wyb. nr 1)
w godz. 16.30-18.00

Anna Łaniewska
Radna Rady Miasta Legionowo (okr. wyb. nr 3)

w godz. 15.00-16.30

KZB Legionowo Sp. z o.o.

PRACOWNIK TECHNICZNY-KONSERWATOR

POSZUKUJE PRACOWNIKA
NA STANOWISKO

Od kandydatów oczekujemy: 
• wykształcenia min. zawodowego
• doświadczenia zawodowego 
• otwartości do poznania pracy przy technologii basenowej
• umiejętności pracy w zespole
Obowiązki:
• obsługa urządzeń technologii basenowej
• dbanie o ciągłość pracy urządzeń
• utrzymanie czystości na stanowisku pracy
• uzupełnianie chemii basenowej
• otwieranie i zamykanie pływalni
• praca zmianowa 

Zapewniamy szkolenie i wprowadzenie do przyszłych 
obowiązków. 
Osoby zainteresowane pracą prosimy o przesłanie CV wraz 
z klauzulą dotyczącą wyrażenia zgody na przetwarzanie da-
nych osobowych dla celów rekrutacji na adres plywalnia@
kzb-legionowo.pl  lub złożenie bezpośrednio w siedzibie 
Spółki – Biuro Obsługi Klienta (parter), ul. Piłsudskiego 3, 
05-120 Legionowo.
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WYCIĄG Z OGŁOSZENIA
o przetargu ustnym nieograniczonym

Prezydent Miasta Legionowo informuje, że na tablicy informacyjnej Urzędu Miasta Legiono-
wo przy ul. marsz. Józefa Piłsudskiego 41 oraz na stronie internetowej Miasta Legionowo w Biuletynie 
Informacji Publicznej www.bip.legionowo.pl w zakładce Przetargi – Nieruchomości, zostało podane 
do wiadomości publicznej ogłoszenie o organizowanym I przetargu ustnym nieograniczonym (licyta-
cji) na sprzedaż nieruchomości gruntowych niezabudowanych stanowiących własność Gminy Miej-
skiej Legionowo położonych w Legionowie, oznaczonych w ewidencji gruntów jako działka:
1. działka numer ewidencyjny 87 o powierzchni 1473 m2 w obrębie ewidencyjnym nr 1,                     
ul. Aleja Legionów
Cena wywoławcza netto:                     572850,00 zł
Wadium (wniesione w pieniądzu): 58000,00 zł
Minimalne postąpienie:                        6000,00 zł
Księga Wieczysta KW Nr WA1L/00063009/5.
Cena wywoławcza nie zawiera podatku VAT. Cena podana jest w kwocie netto. Do ceny osiągniętej w 
przetargu zostanie doliczony podatek od towarów i usług (VAT) według stawki obowiązującej w dacie 
sprzedaży (aktualnie stawka podatku VAT wynosi 23%).
2. działka numer ewidencyjny 113 o powierzchni 1454 m2 w obrębie ewidencyjnym nr 1,                   
ul. Brzozowa
Cena wywoławcza netto:                     565461,00 zł
Wadium (wniesione w pieniądzu): 57000,00 zł
Minimalne postąpienie:                        6000,00 zł
Księga Wieczysta KW Nr WA1L/00020267/8.
Cena wywoławcza nie zawiera podatku VAT. Cena podana jest w kwocie netto. Do ceny osiągniętej                   
w przetargu zostanie doliczony podatek od towarów i usług (VAT) według stawki obowiązującej                      
w dacie sprzedaży (aktualnie stawka podatku VAT wynosi 23%).
Przetarg odbędzie się w dniu 6 grudnia 2023 roku o godz.11.00 w siedzibie Urzędu Miasta Legionowo 
ul. marsz. Józefa Piłsudskiego 41 w sali konferencyjnej, I piętro.
W przetargu mogą wziąć udział osoby, jeżeli wpłacą wadium w pieniądzu na rachunek bankowy 
Urzędu Miasta Legionowo prowadzony przez Santander Bank Polska SA 53 1090 1841 0000 0001 
4147 9532 najpóźniej w dniu 30 listopada 2023 roku (data wpływu na konto).
Dodatkowe informacje na temat procedury przetargowej można uzyskać w Urzędzie Miasta Legio-
nowo ul. marsz. Józefa Piłsudskiego 41, w Wydziale Gospodarki Nieruchomościami pok. Nr 3.06,                                  
II piętro tel. 22 766 40 58, 22 766 40 57, a w sprawie przeznaczenia terenu w miejscowym planie 
zagospodarowania przestrzennego miasta w Referacie Planowania Przestrzennego pok. nr 3.07 
tel. 22 766 40 60, w okresie od ukazania się ogłoszenia do dnia przetargu.

Naszej Koleżance

Katarzynie Okrzei
wyrazy głębokiego współczucia i szczerego żalu

z powodu śmierci

Taty

składają
Dyrektor, Współpracownicy

wraz z Radą Rodziców
Szkoły Podstawowej nr 1 w Legionowie

                                        INFORMACJA

Gmina Miejska Legionowo w imieniu której działa KZB Legionowo Sp. z o.o. po-
daje do publicznej wiadomości, że zgodnie z art. 35 ust. 1 i 2 ustawy o gospodarce nieruchomościami 
z dnia 21 sierpnia 1997 r. ( t.j. Dz. U. z 2021 r., poz. 1899 ) na tablicy informacyjnej KZB Legionowo 
Sp. z o.o. w Biuletynie Informacji Publicznej Spółki oraz na stronie www.kzb-legionowo.pl na okres 
21 dni, tj. od dnia 28 września 2023 r. do dnia 18 października 2023 r. został umieszczony wykaz                             
o przeznaczeniu do wydzierżawiania w trybie bezprzetargowym na czas określony 3 lat części nie-
ruchomości:

1. przy ul. Suwalnej w Legionowie, obr. 70, dz.ew. 3/18 o pow. 3.285 m2,
2. przy ul. Sikorskiego w Legionowie, obr. 70, dz.ew. 3/13 o pow. 1.284 m2.

Bliższych informacji udziela udziela KZB Legionowo Sp. z o.o., 
ul. marsz. J. Piłsudskiego 3, pok. nr 21 tel. 22 766 47 38.

PREZES ZARZĄDU
Irena Bogucka
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I. Prawo do uzyskiwania informacji o wyborach
Wyborca niepełnosprawny oraz wyborca, który najpóźniej w dniu głosowania ukończył 60 lat, ujęty                                
w Centralnym Rejestrze Wyborców w stałym obwodzie głosowania w danej gminie ma prawo do uzyski-
wania informacji o:
    1) terminie wyborów oraz godzinach głosowania;
    2) właściwym dla siebie okręgu wyborczym i obwodzie głosowania;
    3) lokalach obwodowych komisji wyborczych znajdujących się najbliżej jego miejsca zamieszkania,                    
w tym o lokalach przystosowanych do potrzeb osób niepełnosprawnych;
    4) warunkach ujęcia wyborcy w spisie wyborców w obwodzie głosowania, w którym znajduje się lokal 
obwodowej komisji wyborczej dostosowany do potrzeb wyborców niepełnosprawnych;
    5) warunkach bezpłatnego transportu do i z lokalu wyborczego;
    6) komitetach wyborczych biorących udział w wyborach oraz zarejestrowanych listach kandydatów                         
i kandydatach;
    7) warunkach oraz formach głosowania.
Informacje te są przekazywane wyborcy, na jego wniosek, przez wójta (burmistrza, prezydenta miasta) 
telefonicznie lub w drukowanych materiałach informacyjnych, w tym w formie elektronicznej. We wnio-
sku, o którym mowa, wyborca podaje nazwisko, imię (imiona) oraz adres stałego zamieszkania.
Informacje, o których mowa wyżej, są także dostępne w Biuletynie Informacji Publicznej gminy oraz po-
dawane do publicznej wiadomości w sposób zwyczajowo przyjęty w danej gminie.
II. Prawo do bezpłatnego transportu do lokalu wyborczego i transportu powrotnego w gmi-
nie, w której w dniu wyborów nie funkcjonuje gminny przewóz pasażerski
Na terenie Gminy Miejskiej Legionowo w dniu wyborów (15 października 2023 r.) będzie funkcjonował 
gminny przewóz pasażerski.
Wyborcy niepełnosprawni o znacznym lub umiarkowanym stopniu niepełnosprawności w rozumieniu 
ustawy z dnia 27 sierpnia 1997 r. o rehabilitacji zawodowej i społecznej oraz zatrudnianiu osób niepełno-
sprawnych (Dz. U. z 2023 r. poz. 100, 173, 240 i 852), w tym także wyborcy posiadający orzeczenie or-
ganu rentowego o:
    1) całkowitej niezdolności do pracy, ustalone na podstawie art. 12 ust. 2, i niezdolności do samodzielnej 
egzystencji, ustalone na podstawie art. 13 ust. 5 ustawy z dnia 17 grudnia 1998 r. о emeryturach i ren-
tach z Funduszu Ubezpieczeń Społecznych (Dz. U. z 2022 poz. 504, 1504 i 2461);
    2) niezdolności do samodzielnej egzystencji, ustalone na podstawie art. 13 ust. 5 ustawy wymienio-
nej w pkt 1;
    3) całkowitej niezdolności do pracy, ustalone na podstawie art. 12 ust. 2 ustawy wymienionej w pkt 1;
    4) o zaliczeniu do I grupy inwalidów;
    5) o zaliczeniu do II grupy inwalidów; a także osoby о stałej albo długotrwałej niezdolności do pracy                         
w gospodarstwie rolnym, którym przysługuje zasiłek pielęgnacyjny
oraz wyborcy, którzy najpóźniej w dniu głosowania ukończą 60 lat, mają prawo do bezpłatnego transportu z:
    1) miejsca zamieszkania, pod którym dany wyborca ujęty jest w spisie wyborców, albo miejsca poda-
nego we wniosku o zmianę miejsca głosowania, do lokalu wyborczego właściwego dla obwodu głosowa-
nia, w którego spisie wyborców ujęty jest ten wyborca;
    2) miejsca pobytu do najbliższego lokalu wyborczego w dniu głosowania, w przypadku wyborcy posia-
dającego zaświadczenie o prawie do głosowania;
    3) lokalu wyborczego, do miejsca, w którym dany wyborca rozpoczął podróż, zwanego dalej „transpor-
tem powrotnym”.
Transport do lokalu i transport powrotny zapewnia wójt (burmistrz, prezydent miasta), gminy w której                  
w dniu wyborów nie funkcjonuje gminny przewóz pasażerski.
Wyborcy niepełnosprawnemu, którego stan zdrowia nie pozwala na samodzielną podróż, może towa-
rzyszyć opiekun.
Zamiar skorzystania z prawa do transportu do lokalu lub transportu powrotnego powinien zostać zgło-
szony przez wyborcę właściwemu wójtowi (burmistrzowi, prezydentowi miasta) najpóźniej w 13. dniu 
przed dniem wyborów. Zgłoszenie może być dokonane ustnie, pisemnie lub w formie elektronicznej. Po-
winno ono zawierać nazwisko i imię (imiona), numer PESEL wyborcy oraz opiekuna, jeśli ma towarzyszyć 
wyborcy, oznaczenie miejsca zamieszkania, lub miejsca pobytu w przypadku wyborcy posiadającego 
zaświadczenie o prawie do głosowania, wskazanie, czy wyborca ma zamiar skorzystać z transportu po-
wrotnego, oznaczenie wyborów, których dotyczy zgłoszenie, oraz numer telefonu lub adres poczty elek-
tronicznej wyborcy, o ile posiada.
W zgłoszeniu:
    1) wyborca, którego stan zdrowia nie pozwala na samodzielną podróż, oświadcza o tym fakcie,
    2) wyborca niepełnosprawny oświadcza o orzeczonym stopniu niepełnosprawności i ważności orzeczenia.
Wyborcę, który zgłosił zamiar skorzystania z prawa transportu do lokalu, wójt (burmistrz, prezydent mia-
sta) informuje o godzinie transportu do lokalu w dniu głosowania, najpóźniej w 3. dniu przed dniem 
głosowania.
Wyborca, który zgłosił zamiar skorzystania z prawa do transportu do lokalu lub transportu powrotnego, 
może wycofać swoje zgłoszenie albo zrezygnować tylko z transportu powrotnego nie później niż na 2 dni 
przed dniem głosowania. Wycofanie zgłoszenia albo zrezygnowanie z transportu powrotnego może być 
dokonane ustnie w urzędzie gminy, pisemnie lub w formie elektronicznej.
III. Prawo do głosowania korespondencyjnego
Głosować korespondencyjnie mogą wyborcy posiadający orzeczenie o znacznym lub umiarkowanym stop-
niu niepełnosprawności w rozumieniu ustawy z dnia 27 sierpnia 1997 r. o rehabilitacji zawodowej i spo-
łecznej oraz zatrudnianiu osób niepełnosprawnych (Dz. U. z 2023 r. poz. 100, 173, 240 i 852), w tym tak-
że wyborcy posiadający orzeczenie organu rentowego o:
    1) całkowitej niezdolności do pracy, ustalone na podstawie art. 12 ust. 2, i niezdolności do samodzielnej 
egzystencji, ustalone na podstawie art. 13 ust. 5 ustawy z dnia 17 grudnia 1998 r. о emeryturach i ren-

tach z Funduszu Ubezpieczeń Społecznych (Dz. U. z 2022 poz. 504, 1504 i 2461);
    2) niezdolności do samodzielnej egzystencji, ustalone na podstawie art. 13 ust. 5 ustawy wymienio-
nej w pkt 1;
    3) całkowitej niezdolności do pracy, ustalone na podstawie art. 12 ust. 2 ustawy wymienionej w pkt 1;
    4) o zaliczeniu do I grupy inwalidów;
    5) o zaliczeniu do II grupy inwalidów; a także osoby о stałej albo długotrwałej niezdolności do pracy                  
w gospodarstwie rolnym, którym przysługuje zasiłek pielęgnacyjny.
Głosować korespondencyjnie mogą również wyborcy:
    1) podlegający w dniu głosowania obowiązkowej kwarantannie, izolacji lub izolacji w warunkach do-
mowych;
    2) którzy najpóźniej w dniu głosowania ukończą 60 lat.
Głosować korespondencyjnie można tylko w kraju.
Zamiar głosowania korespondencyjnego powinien zostać zgłoszony przez wyborcę komisarzowi wybor-
czemu najpóźniej w 13. dniu przed dniem wyborów.
Wyborca podlegający w dniu głosowania obowiązkowej kwarantannie, izolacji lub izolacji                
w warunkach domowych może zgłosić zamiar głosowania korespondencyjnego najpóźniej w 5. dniu 
przed dniem wyborów. Natomiast wyborca, który rozpocznie podleganie obowiązkowej kwarantan-
nie, izolacji lub izolacji w warunkach domowych po tym terminie, może zgłosić ten zamiar najpóźniej w 2. 
dniu przed dniem wyborów.
Zgłoszenie, może być dokonane:
    1) ustnie;
    2) na piśmie utrwalonym w postaci:

a) papierowej, opatrzonym własnoręcznym podpisem,
b) elektronicznej, opatrzonym kwalifikowanym podpisem elektronicznym, podpisem zaufanym albo 

podpisem osobistym, przy użyciu usługi elektronicznej udostępnionej na stronie internetowej gov.pl,                          
po uwierzytelnieniu tej osoby – od dnia 1 września 2023 r.;
    3) telefonicznie – w przypadku wyborcy niepełnosprawnego oraz wyborcy podlegającego w dniu głoso-
wania obowiązkowej kwarantannie, izolacji lub izolacji w warunkach domowych.
Powinno ono zawierać nazwisko i imię (imiona), numer PESEL wyborcy, oznaczenie wyborów, których do-
tyczy zgłoszenie, oraz adres, na który ma być wysłany pakiet wyborczy.
Pomocniczy wzór zgłoszenia zamiaru głosowania korespondencyjnego stanowi załącznik do informacji.
Do zgłoszenia wyborca niepełnosprawny dołącza kopię aktualnego orzeczenia właściwego organu orze-
kającego o ustaleniu stopnia niepełnosprawności. Jeżeli zgłoszenia dokonano ustnie, wyborca musi od-
rębnie przekazać orzeczenie urzędowi gminy.
W zgłoszeniu wyborca niepełnosprawny może zażądać dołączenia do pakietu wyborczego nakładki na kartę 
do głosowania sporządzonej w alfabecie Braille’a oraz może zamieścić lub podać adres poczty elektronicznej 
lub numer telefonu komórkowego oraz informację o wyrażeniu zgody na przekazanie danych do rejestru 
danych kontaktowych osób fizycznych, o którym mowa w art. 20h ustawy z dnia 17 lutego 2005 r. o infor-
matyzacji działalności podmiotów realizujących zadania publiczne (Dz. U. z 2023 r. poz. 57, z późn. zm.).
Wyborca głosujący korespondencyjnie będzie ujęty w spisie wyborców w obwodzie głosowania właści-
wym dla jego stałego miejsca zamieszkania (zgodnie z adresem ujęcia w Centralnym Rejestrze Wybor-
ców w stałym obwodzie głosowania).
Wyborca, nie później niż 6. dnia przed dniem wyborów, otrzyma pakiet wyborczy, który zostanie doręczo-
ny przez przedstawiciela Poczty Polskiej wyłącznie do rąk własnych wyborcy, po okazaniu dokumentu po-
twierdzającego tożsamość i pisemnym pokwitowaniu odbioru.
Jeżeli wyborca nie może potwierdzić odbioru, doręczający sam stwierdzi datę doręczenia oraz wskaże od-
bierającego i przyczynę braku jego podpisu.
Wyborca podlegający w dniu głosowania obowiązkowej kwarantannie, izolacji lub izolacji                  
w warunkach domowych, otrzyma pakiet wyborczy nie później niż 2. dnia przed dniem wy-
borów. Pakiet zostanie doręczony do drzwi mieszkania lub innego lokalu, w którym przebywa wyborca, 
przy zachowaniu środków ochrony osobistej.
W przypadku nieobecności wyborcy pod wskazanym adresem doręczający umieści zawiadomienie o ter-
minie powtórnego doręczenia w skrzynce na listy lub, gdy nie jest to możliwe, na drzwiach mieszkania. 
Termin powtórnego doręczenia nie może być dłuższy niż 1 dzień od dnia pierwszego doręczenia.
W skład pakietu wyborczego przekazywanego wyborcy wchodzą: koperta zwrotna, karta do głosowania, 
koperta na kartę do głosowania, oświadczenie o osobistym i tajnym oddaniu głosu na karcie do głosowa-
nia, instrukcja głosowania korespondencyjnego i ewentualnie nakładka na kartę do głosowania sporzą-
dzona w alfabecie Braille’a, jeżeli wyborca niepełnosprawny zażądał jej przesłania.
Na karcie do głosowania wyborca oddaje głos, w sposób określony w informacji znajdującej się w dolnej 
części karty do głosowania.
Po oddaniu głosu, kartę do głosowania należy umieścić w kopercie z napisem „Koperta na kartę do głoso-
wania” i kopertę tę zakleić. Niezaklejenie koperty na kartę do głosowania spowoduje, że karta do głoso-
wania nie będzie uwzględniona przy ustalaniu wyników głosowania.
Zaklejoną kopertę na kartę do głosowania należy włożyć do koperty zwrotnej zaadresowanej do obwo-
dowej komisji wyborczej.
Następnie należy wypełnić oświadczenie o osobistym i tajnym oddaniu głosu, na którym należy:
    1) wpisać miejscowość i datę jego sporządzenia,
    2) własnoręcznie podpisać się.
Oświadczenie wkłada się do koperty zwrotnej (z adresem obwodowej komisji wyborczej).
Niewłożenie oświadczenia do koperty zwrotnej lub niepodpisanie go spowoduje, że karta                  
do głosowania nie będzie uwzględniona przy ustalaniu wyników głosowania.
Kopertę zwrotną zawierającą:
    1) zaklejoną kopertę z kartą do głosowania;



9CZWARTEK  28 września 2023 OGŁOSZENIA

    2) podpisane oświadczenie o osobistym i tajnym oddaniu głosu należy zakleić i przekazać przedstawi-
cielowi Poczty Polskiej.
Przedstawiciel Poczty Polskiej odbierze zamkniętą kopertę zwrotną od wyborcy niepełnosprawnego i wy-
borcy, który najpóźniej w dniu głosowania ukończył 60 lat, którzy otrzymali pakiet wyborczy, na podsta-
wie okazanego przez nich dokumentu potwierdzającego tożsamość. Odbiór następuje za pokwitowa-
niem najpóźniej w:
    1) dniu wyborów, jeżeli wyborca w momencie doręczenie pakietu wyborczego zgłosił potrzebę jej od-
bioru, pod adresem wskazanym przez tego wyborcę;
    2) przedostatnim dniu roboczym poprzedzającym dzień wyborów – w placówce Poczty Polskiej usytu-
owanej na obszarze gminy, w której wyborca jest ujęty w Centralnym Rejestrze Wyborców w stałym ob-
wodzie głosowania;
    3) trzecim dniu roboczym poprzedzającym dzień wyborów w dowolnej placówce Poczty Polskiej.
Wyborca niepełnosprawny oraz wyborca, który najpóźniej w dniu głosowania ukończył 60 lat może w dniu 
wyborów, do czasu zakończenia głosowania, osobiście dostarczyć kopertę zwrotną do obwodowej komisji 
wyborczej, której adres znajduje się na kopercie zwrotnej.
Wyborca podlegający w dniu głosowania obowiązkowej kwarantannie, izolacji lub izolacji w warunkach do-
mowych przekazuje, najpóźniej w dniu wyborów, przedstawicielowi Poczty Polskiej zamkniętą kopertę zwrot-
ną pod adresem, pod który doręczono mu pakiet wyborczy, przy zachowaniu środków ochrony osobistej.
Głosować korespondencyjne nie mogą wyborcy umieszczeni w spisach wyborców w: obwodach gło-
sowania utworzonych w zakładach leczniczych, domach pomocy społecznej, zakładach karnych, aresztach 
śledczych i domach studenckich, a także wyborcy, którzy udzielili pełnomocnictwa do głosowania. Głoso-
wanie korespondencyjne jest również wyłączone w przypadku głosowania w obwodach głosowania utwo-
rzonych za granicą i na polskich statkach morskich.
IV. Prawo do głosowania przez pełnomocnika
Głosować przez pełnomocnika mogą wyborcy posiadający orzeczenie o znacznym lub 
umiarkowanym stopniu niepełnosprawności w rozumieniu ustawy z dnia 27 sierpnia 
1997 r. o rehabilitacji zawodowej i społecznej oraz zatrudnianiu osób niepełnosprawnych (Dz. U. z 2023 r. 
poz. 100, 173, 240 i 852), w tym także wyborcy posiadający orzeczenie organu rentowego o:
    1) całkowitej niezdolności do pracy, ustalone na podstawie art. 12 ust. 2, i niezdolności do samodzielnej 
egzystencji, ustalone na podstawie art. 13 ust. 5 ustawy z dnia 17 grudnia 1998 r. о emeryturach i ren-
tach z Funduszu Ubezpieczeń Społecznych (Dz. U. z 2022 poz. 504, 1504 i 2461);
    2) niezdolności do samodzielnej egzystencji, ustalone na podstawie art. 13 ust. 5 ustawy wymienio-
nej w pkt 1;
    3) całkowitej niezdolności do pracy, ustalone na podstawie art. 12 ust. 2 ustawy wymienionej w pkt 1;
    4) o zaliczeniu do I grupy inwalidów;
    5) o zaliczeniu do II grupy inwalidów;
a także osoby о stałej albo długotrwałej niezdolności do pracy w gospodarstwie rolnym, którym przysłu-
guje zasiłek pielęgnacyjny.
Ponadto głosować przez pełnomocnika mogą wyborcy, którzy najpóźniej w dniu głosowania ukończą 60 lat.
Głosować przez pełnomocnika można tylko w kraju.
Pełnomocnikiem może być osoba posiadająca prawo wybierania.
Pełnomocnikiem nie może być:
    1) osoba wchodząca w skład komisji obwodowej właściwej dla obwodu głosowania osoby udzielającej 
pełnomocnictwa do głosowania;
    2) mąż zaufania;
    3) obserwator społeczny;
    4) osoba kandydująca w wyborach.
Pełnomocnictwo można przyjąć:
    1) tylko od jednej osoby lub
    2) od dwóch osób, jeżeli co najmniej jedną z nich jest wstępny (ojciec, matka, dziadek, babka, itd.), 
zstępny (syn, córka, wnuk, wnuczka, itd.), małżonek, brat, siostra lub osoba pozostająca w stosunku przy-
sposobienia, opieki lub kurateli w stosunku do pełnomocnika.
Pełnomocnictwa udziela się przed wójtem (burmistrzem, prezydentem miasta) lub przed innym pra-
cownikiem urzędu gminy upoważnionym przez wójta (burmistrza, prezydenta miasta) do sporządzania 
aktów pełnomocnictwa do głosowania.
W celu sporządzenia aktu pełnomocnictwa wyborca składa wniosek do wójta (burmistrza, prezyden-
ta miasta) gminy, w której jest ujęty w Centralnym Rejestrze Wyborców w stałym obwodzie głosowania.
Wniosek należy złożyć najpóźniej w 9. dniu przed dniem wyborów.
Wzór wniosku ustalony został przez Ministra Spraw Wewnętrznych i Administracji i stanowi załącznik                   
do informacji.
Wniosek może być złożony:
    1) ustnie;
    2) na piśmie utrwalonym w postaci:
a) papierowej, opatrzonym własnoręcznym podpisem,
b) elektronicznej, opatrzonym kwalifikowanym podpisem elektronicznym, podpisem zaufanym albo pod-
pisem osobistym, przy użyciu usługi elektronicznej udostępnionej na stronie internetowej gov.pl, po uwie-
rzytelnieniu tej osoby – od dnia 1 września 2023 r.
Powinien on zawierać nazwisko i imię (imiona), numer PESEL oraz adres zamieszkania zarówno wyborcy, 
jak i osoby, której ma być udzielone pełnomocnictwo do głosowania, oraz oznaczenie wyborów, których 
dotyczy pełnomocnictwo do głosowania. Wyborca we wniosku może zamieścić adres poczty elektronicz-
nej lub numer telefonu komórkowego oraz informację o wyrażeniu zgody na przekazanie danych do re-
jestru danych kontaktowych osób fizycznych o którym mowa w art. 20h ustawy z dnia 17 lutego 2005 r. 
o informatyzacji działalności podmiotów realizujących zadania publiczne.

Do wniosku należy dołączyć:
• pisemną zgodę osoby mającej być pełnomocnikiem na przyjęcie pełnomocnictwa — wzór zgody na przy-
jęcie pełnomocnictwa ustalony został przez Ministra Spraw Wewnętrznych i Administracji i stanowi za-
łącznik do informacji;
• kopię aktualnego orzeczenia właściwego organu orzekającego o ustaleniu stopnia niepełnosprawno-
ści, jeżeli wyborca udzielający pełnomocnictwa w dniu głosowania nie będzie miał ukończonych 60 lat;
Akt pełnomocnictwa jest sporządzany z zasady w miejscu stałego zamieszkania wyborcy, chyba że wy-
borca we wniosku zwróci się o jego sporządzenie w innym miejscu na obszarze gminy, w której stale za-
mieszkuje i ujęty jest w Centralnym Rejestrze Wyborców w stałym obwodzie głosowania.
Wyborca ma prawo cofnięcia udzielonego pełnomocnictwa. Cofnięcie pełnomocnictwa następuje przez:
    1) złożenie najpóźniej na 2 dni przed dniem wyborów stosownego oświadczenia wójtowi (burmistrzo-
wi, prezydentowi miasta) gminy, w której sporządzono akt pełnomocnictwa. Oświadczenie należy złożyć 
w godzinach pracy urzędu gminy.
    2) doręczenie takiego oświadczenia właściwej obwodowej komisji wyborczej w dniu głosowania w go-
dzinach od 700 do 2100, pod warunkiem, że pełnomocnik jeszcze nie oddał głosu.
Wyborca, który udzielił pełnomocnictwa może głosować osobiście w lokalu wyborczym, pod warunkiem, 
że wcześniej nie oddał głosu jego pełnomocnik. Głosowanie osobiste przez wyborcę powoduje wygaśnię-
cie pełnomocnictwa.
Głosowania przez pełnomocnika nie przeprowadza się w obwodach głosowania utworzonych w zakładach 
leczniczych, domach pomocy społecznej, zakładach karnych, aresztach śledczych i domach studenckich.
Pełnomocnictwa do głosowania nie może udzielić osoba, która zgłosiła zamiar głosownia korespondencyjnego.
V. Głosowanie w wybranym przez siebie lokalu obwodowej komisji wyborczej, w tym w lo-
kalu dostosowanym do potrzeb osób niepełnosprawnych
Każdy wyborca, w tym wyborca niepełnosprawny, może głosować osobiście w lokalu wyborczym w obwo-
dzie głosowania właściwym dla jego miejsca zamieszkania. Może także głosować w wybranym przez sie-
bie lokalu wyborczym, w tym także w lokalu dostosowanym do potrzeb osób niepełnosprawnych. W tym 
celu powinien on złożyć wniosek o zmianę miejsca głosowania.
Wniosek należy złożyć najwcześniej w 44. dniu a najpóźniej w 3. dniu przed dniem wyborów.
Po złożeniu powyższego wniosku wyborca zostanie skreślony ze spisu w stałym obwodzie głosowania wła-
ściwym dla adresu zameldowania na pobyt stały lub adresu stałego zamieszkania.
Informacja o lokalach obwodowych komisji wyborczych dostosowanych do potrzeb osób niepełnosprawnych 
dostępna jest w Biuletynie Informacji Publicznej gminy oraz w obwieszczeniu wójta (burmistrza, prezyden-
ta miasta) o numerach i granicach obwodów głosowania, najpóźniej w dniu 30. dniu przed dniem wyborów.
VI. Głosowanie w lokalu wyborczym przy użyciu nakładki na kartę do głosowania sporządzo-
nej w alfabecie Braille’a
W lokalu wyborczym wyborca niepełnosprawny może także głosować przy użyciu nakładki na kartę do 
głosowania sporządzonej w alfabecie Braille’a.
W dniu wyborów obwodowa komisja wyborcza wraz z kartą do głosowania wyda wyborcy niepełnospraw-
nemu, na jego prośbę, nakładkę na tę kartę. Po oddaniu głosu wyborca obowiązany jest zwrócić komisji 
obwodowej nakładkę na kartę.
VII. Korzystanie z pomocy innej osoby w trakcie głosowania w lokalu wyborczym
Wyborcy niepełnosprawnemu, na jego prośbę, może pomagać w głosowaniu w lokalu wyborczym inna 
osoba, w tym także niepełnoletnia. Pomoc ta może mieć tylko techniczny charakter; nie może ona pole-
gać na sugerowaniu wyborcy sposobu głosowania lub na głosowaniu w zastępstwie tego wyborcy. Do-
puszczalne jest, aby na życzenie wyborcy niepełnosprawnego w pomieszczeniu za zasłoną przebywała 
osoba udzielająca pomocy.
Osobą tą nie może być członek komisji, mąż zaufania, ani obserwator społeczny lub międzynarodowy.
Natomiast komisja jest obowiązana, na prośbę wyborcy niepełnosprawnego, do przekazania ustnie tre-
ści obwieszczeń wyborczych w zakresie informacji o komitetach wyborczych biorących udział w wyborach 
oraz zarejestrowanych kandydatach.

K Z B Legionowo Spółka z o.o.  posiada do wynajęcia pomiesz-
czenie nr 3 (21,42 m2) wraz z częścią wspólną (3,25 m2) o łącznej 
powierzchni 24,67 m2, mieszczące się w budynku przy ul. Jagiel-
lońskiej 13 a w Legionowie.

Wysokość miesięcznego czynszu najmu wynosi netto 35,00 zł/m2 + należny podatek 
VAT w wysokości 23%. 
Wynajmujący obciążać będzie Najemcę comiesięcznie na podstawie faktury za koszty 
eksploatacyjne związane z przedmiotem najmu: konserwacja instalacji elektrycznej, 
wodno-kanalizacyjnej, c.o., utrzymanie czystości w budynku i na zewnątrz, wywóz nie-
czystości stałych, usługi kominiarskie, monitoring, konserwacje sieci telefonicznej i in-
ternetowej oraz koszty mediów: zużycie energii elektrycznej, c.o., zużycie wody i kana-
lizacji, rozliczane proporcjonalnie do zajmowanej powierzchni budynku, oraz internet 
rozliczany proporcjonalnie do ilości najemców korzystających z usługi.    

Stawka czynszu będzie waloryzowana jednostronnie przez Wynajmującego raz w roku 
kalendarzowym w drodze pisemnego powiadomienia, zgodnie ze średniorocznym 
wskaźnikiem wzrostu cen towarów i usług konsumpcyjnych ogłaszanym przez Prezesa 
GUS za rok ubiegły. 

Bliższych informacji udziela K Z B Legionowo Spółka z o.o. 
ul. marsz. J. Piłsudskiego 3 pod nr tel. 22 766 47 38.
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Unia byłaUnia była
zręczniejszazręczniejsza
Piłkarze ręczni Zeptera KPR Legionowo znów 
byli bliscy zdobycia pierwszych w rozpoczętym 
niedawno sezonie punktów i znów im się to nie 
powiodło. Tym razem w wyjazdowym pojedyn-
ku z Grupą Azoty Unią Tarnów. Legionowianie 
okazali się w nim o trzy bramki gorsi i pozosta-
ją „czerwoną latarnią” ORLEN Superligi.

W sobotnim (23 września) 
starciu z dziesiątą w tabeli 
Unią Tarnów umiarkowanym 
faworytem byli, co zrozumia-
łe, gospodarze. Po sromotnej 
wyjazdowej porażce z Indu-
strią Kielce tarnowianie i so-
bie, i swoim kibicom mieli coś 
do udowodnienia. A pojedy-
nek z głodnym punktów, ale 
jednak beniaminkiem stano-
wił doskonałą okazję do po-
wrotu na zwycięską ścieżkę.  

Mecz w Tarnowie, zaczyna-
jąc od miejscowej, obie dru-
żyny rozpoczęły od gola. Póź-
niej goście nie wykorzystali 
dwóch, zaś gospodarze jed-
nego rzutu karnego. Ale w 7 
minucie, po golu Kamila Cio-
ka, to legionowianie wyszli 
na prowadzenie 2:1. I cho-
ciaż Unia szybko wyrównała, 
podopiecznym Michała Prąt-
nickiego przez dłuższy czas 
udawało się trzymać ją na 
niewielki dystans. Począw-
szy od 18 minuty gole padały 
seriami: najpierw trzy z rzę-
du zdobyli gospodarze, a tuż 
po nich powtórzyła to ekipa                                                                             
z Mazowsza. Końcówka 
pierwszej połowy należała 
jednak do tarnowian, którzy 
od 24 minuty pokonali golki-
pera Zeptera aż siedem razy. 
A ponieważ jego koledzy                                                                   
z pola odpowiedzieli na to za-
ledwie dwoma trafieniami, 

do szatni schodzili w kiep-
skich nastrojach, przegry-
wając 15:19.    

Po przerwie lepiej weszli                          
w mecz przyjezdni, co po-
zwoliło im zmniejszyć stratę 
do dwóch „oczek”. Lecz wkrót-
ce wspierani gardłami swoich 
kibiców gospodarze znów od-
dalili się na dwa razy większy 
dystans. Dowodzona przez 
świetnie dysponowanych we-
teranów Pawła Podsiadłę i Sa-
szę Buszkowa Unia kontrolo-
wała sytuację na parkiecie. 
Swoje zrobił też jej bramkarz 
Patryk Małecki, który w całym 
spotkaniu zaliczył aż 14 obron. 
I chociaż tracący sporo piłek 
Zepter KPR drugą połowę 
minimalnie wygrał (14:13),                                                                                     
w przekroju całej sobotniej ry-
walizacji okazał się o trzy tra-
fienia słabszy od trzymających 
rękę na pulsie gospodarzy.                                                                         
I mało, i dużo zarazem.  

W siódmej kolejce rozgry-
wek ORLEN Superligi legio-
nowianie zagrają w niedzie-
lę (1 października) w Arenie                          
z ekipą Piotrkowianin Piotr-
ków Trybunalski SA. Począ-
tek spotkania o godz. 18.00. 

Grupa Azoty Unia Tarnów                            
– Zepter KPR Legionowo 
32:29 (19:15)

Aldo

KZB Legionowo Sp. z o.o.

KONSERWATOR  ELEKTRYK
Od kandydatów oczekujemy:
- wykształcenia min. zawodowego,
- posiadania świadectwa kwalifikacyjnego w zakresie eksploatacji i dozoru,
- doświadczenia zawodowego min. 2 lata,
- umiejętności pracy w zespole.

Na kandydatów oczekujemy w dniu 02.10.2023 r.  (poniedziałek) o godzinie 15:00 
w siedzibie KZB Legionowo Sp. z o.o. 
przy ul. marsz. J. Piłsudskiego 3, sala obsługi klienta (parter).  

Prosimy o przyniesienie ze sobą CV.

POSZUKUJE PRACOWNIKA NA STANOWISKO
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Jak już wcześniej wspomnia-
no, to nie był ani łatwy, ani ład-
ny mecz. Legionovia starała 
się grać ofensywnie, ale była 
bardzo niedokładna. Gdy tylko 
legionowianie przedostawali 
się na połowę rywala, bardzo 
szybko tracili piłkę. To skut-
kowało tym, że w pierwszych 

45 minutach dobrych sytuacji 
podbramkowych stworzyli jak 
na lekarstwo. Rywal dostoso-
wał się do poziomu spotka-
nia i również nie za bardzo był                                                                  
w stanie zagrozić bramce No-
vii. Pierwsza połowa meczu 
zakończyła się więc bezbram-
kowym remisem. 

Druga połowa rozpoczęła się 
dla gospodarzy wprost wy-
śmienicie. W 53 minucie, po 
rzucie rożnym w wykonaniu 
Legionovii, jeden z jej graczy 
został sfaulowany w polu kar-
nym, a sędzia bez namysłu 
wskazał na jedenasty metr. Do 
rzutu karnego podszedł Dawid 
Papazjan, jednak bramkarz 
Warty wyczuł jego intencje 
i zdołał sparować strzał. Ra-
dość gości nie trwała długo, bo 
już dwie minuty później drugą 
żółtą i w konsekwencji czer-

woną kartkę zobaczył Bartło-
miej Maćczak. Przez ponad pół 
godziny goście musieli zatem 
grać w osłabieniu. 
	
Mając przewagę jednego gra-
cza, Legionovia mocniej przy-
cisnęła rywala. Ciągle jednak 
nie mogła znaleźć drogi do 
jego bramki. Udało się to do-
piero w 83 minucie, a gola na 
wagę trzech punktów strzelił 
wprowadzony na boisko nie-
spełna trzy minuty wcześniej 
Bartosz Mroczek. 

W następnej kolejce Legio-
novia zmierzy się na wy-
jeździe z GKS-em Wikielec. 
Spotkanie zostanie roze-

grane w piątek 29 września 
o godzinie 18.00. 

Elph  

Tuż przed meczem trener gospo-
darzy był dobrej myśli. – Trenu-
jemy od siódmego sierpnia, tak 
więc mieliśmy sporo czasu na 
przygotowanie się do tego se-
zonu. Rozegraliśmy kilka spo-
tkań kontrolnych. Co prawda 
żadnego z nich nie dane nam 
było zagrać w optymalnym, 
pełnym składzie, ale był to czas, 
kiedy mogłem przetestować 
różne ustawienia zawodników, 
zobaczyć, jak się spisują w sy-
tuacjach meczowych. I przez 
pryzmat meczów przedsezono-
wych oraz treningów, które od-
bywaliśmy w okresie przygoto-
wawczym, boiskowa współpraca 
młodych zawodników ze star-
szymi, doświadczonymi gracza-
mi wygląda bardzo obiecująco. 
Myślę, że na dzień dzisiejszy je-
steśmy dobrze przygotowani                                     
– ocenił Antonio Daykola. Za-
znaczając, że stawka w grupie 
B jest wyrównana i bez zacię-
tej walki w każdym spotkaniu o 

wysokim miejscu w tabeli moż-
na zapomnieć. – Nie ma słabych 
przeciwników. Każdy jest bardzo 
mocny i każdy będzie chciał wy-
grać mecz. Natomiast naszym 
zadaniem jest niedopuszczenie 
do zwycięstwa rywala i zdobycie 
dwóch punktów.  

Na pierwszy powakacyjny mecz 
odmłodzonej ekipy Legionu po-
fatygowała się do Areny sporo 
ponad setka, w większości mło-
dych kibiców. Co całkiem do-
brze świadczy o lokalnym – jak 

się wydaje, rosnącym – zainte-
resowaniu tą dyscypliną sportu. 
Ku ich zaskoczeniu mecz zdecy-
dowanie lepiej zaczęli goście. Le-
gion ani się obejrzał, a po paru 
minutach przegrywał już 0:8. 
Dopiero wtedy zdobył pierwsze 
trzy punkty w tym sezonie. Nie-
stety, dla gospodarzy, dobrze 
dysponowani rzutowo legioni-
ści częściej karcili miejscowych 
spoza linii 6,75 m. Co przy niskiej 
skuteczności legionowian pod 
koszem mocno utrudniało im 
pościg za rywalem. Pięć minut 

przed końcem inauguracyjnej 
kwarty Legion przegrywał 10:18 
i wtedy trener Antonio Daykola 
postanowił poprosić o pierwszą 
przerwę. Ale chociaż do odrabia-
nia strat jego zawodnicy zabrali 
się z dużym animuszem, czujni 
i dynamiczni legioniści pilnowa-
li tego, żeby dobrze finiszujący 
Legion ich nie dopadł. I dopię-
li swego, wygrywając pierwszą 
kwartę 28:25. 

Na początku kolejnej gospo-
darze minimalnie zmniejszyli 
stratę, lecz w dwóch kolejnych 
akcjach zawiedli pod koszem 
rywala i ten zdołał odbudować 
przewagę. Mimo że legionow-
scy kibice, co zrozumiałe, nie 
byli takim obrotem sprawy za-
chwyceni, sobotnie, prowadzo-
ne w szybkim tempie spotkanie 
mogło się podobać. Po czterech 
minutach zaciętej gry, gdy na 
tablicy wyników zrobiło się „tyl-
ko” 33:29 dla gości, ich trener 
postanowił zaprosić swoją eki-
pę na rozmowę. Tyle że general-
nie wiele powodów do narzekań 
nie miał, bo Legia dobrze broni-
ła, często zbierał piłki pod wła-
snym koszem, a przy tym regu-
larnie punktowała. Nie była to 
jednak dominacja, wobec któ-
rej Legion byłby bez szans. Ale 
przede wszystkim musiał zacząć 
częściej trafiać do kosza rywala, 
bo w baskecie punktów za styl 
czy wolę walki się przecież nie 

przyznaje... Tak więc, choć do-
wodzeni przez kapitana Prze-
mysława Lewandowskiego mło-
dzi legionowianie zwijali się jak                                                                   
w ukropie, drugą kwartą rów-
nież przegrali. I to aż dwu-
nastoma punktami, przez co                                      
w połowie meczu było już 33:48. 
Antonio Daykola miał zatem                                    
w szatni o czym ze swoimi gra-
czami rozmawiać.

Trzecią kwartę miejscowi roz-
poczęli od dwóch punktów zdo-
bytych przez Przemysława 
Słoniewskiego. Po chwili jego 
starszy imiennik dołożył jeszcze 
„oczko” z rzutu osobistego. Le-
gia nie pozostała jednak dłuż-
na, szybko przywracając status 
quo sprzed przerwy. Coraz wy-
raźniej było widać, że na świet-
nie rzucającego, dobrze zorgani-
zowanego rywala sama ambicja 
wciąż jeszcze zgrywającego się 
Legionu może nie wystarczyć. 
Szczególnie wziąwszy pod uwa-
gę ubywające z biegiem czasu 
siły, których goniąca drużyna 
traci zwykle więcej. Zachęcani                                                                                
z trybun gospodarze, wśród któ-

rych prym wiódł Çağlar Çalişkan, 
dwoili się i troili, lecz w trzeciej 
kwarcie, po udanym finiszu, zdo-
łali zbliżyć się do przeciwnika tyl-
ko o trzy punkty (53:65).  

Jak było do przewidzenia,                            
w ostatniej części sobotniego 
pojedynku goście z Warszawy 
robili wszystko, aby nie zmar-
nować wypracowanej wcześniej 
przewagi. I z każdą minutą mie-
li do osiągnięcia tego celu bliżej.                                                                    
A grając na dużym, wynikają-
cym z bezpiecznej przewagi lu-
zie, chętnie pozwalali sobie na 
efektowne indywidualne akcje, 
często zakończone powodze-
niem. Chcąc nie chcąc, koszyka-
rze Legionu musieli zatem uznać 
wyższość rywala – otwierający 
sezon pojedynek przegrali 64:85 
i pierwszych punktów będą szu-
kali w następnej kolejce. W śro-
dę (4 października) zmierzą się 
w niej u siebie z inną stołecz-
ną drużyną, Isetią Białołęka 
Warszawa. Początek spotkania                                                                        
o godz. 21.00.

Aldo

KS Legion Legionowo – Profbud Legia Warszawa

64:85 (25:28, 8:20, 20:17, 11:20)

Punkty dla Legionu zdobywali: Çağlar Çalişkan – 23, 
Przemysław Słoniewski – 17, Przemysław Lewandowski – 
10, Adam Nyckowski – 4, Sebastian Gawin i Filip Turkowski 
– po 3, Mikołaj Motel – 2, Daniel Nieporęcki i Łukasz Fronc 
– po 1.

Legion za LegiąLegion za Legią
Legionowscy koszykarze, rywalizujący w grupie B II ligi, na starcie no-
wego sezonu zaliczyli w sobotę (23 września) zimny prysznic. W swoim 
otwierającym kolejną batalię pojedynku tylko w dwóch kwartach mocniej 
postawili się rywalowi i zdecydowanie przegrali we własnej hali z ekipą 
Profbud Legia Warszawa 64:85. 

Wlali WarcieWlali Warcie
Legionovia znów wygrywa. W sobotę (23 wrze-
śnia), po ciężkim i niezbyt ładnym meczu, 
skromnie, bo zaledwie 1:0, pokonała u siebie 
Wartę Sieradz, zdobywając tak bardzo jej po-
trzebne trzy punkty. Gola na wagę zwycięstwa 
strzelił w końcówce Bartosz Mroczek. 

III LIGA 2023/2024, GRUPA:  I

M. Pkt. Z. R. P. Bramki

1  Lechia Tomaszów Mazowiecki 9 22 7 1 1 21-10

2 GKS Bełchatów 9 20 6 2 1 21-11

3 Pogoń Grodzisk Mazowiecki 9 18 5 3 1 22-10

4 Victoria Sulejówek 9 17 5 2 2 14-8

5 Legia II Warszawa 8 15 4 3 1 18-9

6 Pelikan Łowicz 9 14 4 2 3 15-8

77 Świt Nowy Dwór Mazowiecki  8 14 3 5 0 13-7

8 Unia Skierniewice	 9 12 3 3 3 16-15

9 Broń Radom 9 10 2 4 3 8-13

10 ŁKS 1926 Łomża 9 10 3 1 5 13-19

11  GKS Wikielec 9 9 2 3 4 10-13

12  Mławianka Mława 9 9 2 3 4 11-18

13  Legionovia Legionowo 9 9 3 0 6 9-19

14  Jagiellonia II Białystok	  9 8 1 5 3 16-16

15  Warta Sieradz 9 8 2 2 5 9-16

16  Concordia Elbląg 9 8 2 2 5 8-16

17 Olimpia Zambrów 9 7 1 4 4 13-16

18 Pilica Białobrzegi 9 6 1 3 5 9-22

Legionovia Legionowo – Warta Sieradz

1:0 (0:0)
Bramki: Bartosz Mroczek (83’).
Legionovia: Brudnicki – Waszkiewicz, Szwed (Mroczek 80’), 
Papazjan, Barć, Wojdyga, Mitura (Basiuk 88’), Schwartzman, Gibas 
(Kunca 63’), Koterwas (Dudek 63’), Choroś.
Warta: Miazek – Koncewicz-Żyłka, Michalski, Lis, Mielczarek, 
Kita, Pietrzak, Koreeda (Piela 86’), Filipiak (Adamiak 81’), Maćczak, 
Kręcichwost. 
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Jak przyznaje badacz, powo-
dów do jej napisania nie mu-
siał szukać ze świecą. – Już 
od dłuższego czasu zbieramy 
materiały dotyczące Legiono-
wa, bo chcemy wydać pełną 
monografię historyczną na-
szego miasta. Ostatnio po-
święciliśmy szczególną uwagę                                          
II wojnie światowej, wydali-
śmy kilka publikacji. Wystar-
czy przypomnieć książki Bro-
nisławy Romanowskiej-Mazur 
„Czas próby” o pokoleniu „Ko-
lumbów” czy też Rafała Degiela 
o Powstaniu Warszawskim na 
terenie Legionowa. Wywołały 
one żywą dyskusję, a miesz-
kańcy pytali też, kiedy zajmie-
my się tematem Skonieckich? 
Ponieważ byli to sztandarowi 
bohaterowie dawnego syste-
mu politycznego, wiele osób                                                                                  
o nich słyszało, była też ul. Sko-
nieckich. Natomiast po 1990 
roku ten temat przestał być 
badany, zniknął z przestrzeni 
miejskiej i historycznej – pod-
kreśla dr hab. Jacek Szcze-
pański. W związku z tym szef 
miejskich muzealników posta-
nowił gruntownie zagłębić się 
w temat, aby tę lukę uzupeł-
nić. – Ta książka powstała jako 
odpowiedź na pytania miesz-
kańców i prośby o przypomnie-
nie tej historii. Tylko jest ona 
już pokazana w inny sposób. 
Bo owszem, znamy historię 
Skonieckich z okresu PRL-u, 
kiedy powstawały popularne 
szkice, często mające charak-
ter propagandowy czy też uży-
teczny politycznie. Natomiast 
teraz starałem się pokazać tę 
historię zgodnie z zasadą sine 
ira et studio, czyli „bez gniewu 
i bez upodobania”. Korzystając 
w warsztatu historyka, chcia-
łem historię tej rodziny przed-
stawić w sposób najbardziej                                        
z możliwych obiektywny.  

Według historyka umożliwiła 
to współpraca z wieloma ludź-
mi, na czele z recenzentami: 
profesorami Adamem Czesła-
wem Dobrońskim i nieżyjącym 
już Aleksandrem Łuczakiem                         
– od urodzenia mieszkańcem 
Legionowa. Udało się też na-
wiązać kontakt z krewnymi 

bohaterów książki, co – obok 
owoców archeologicznej pra-
cy samych muzealników – po-
zwoliło dotrzeć do unikalnych 
pamiątek po rodzinie Skoniec-
kich. – Punktem zamykającym 
te badania były wykopaliska                                                 
w miejscu, gdzie znajdował 
się dom Skonieckich. Odnaleź-
liśmy przedmioty przypomina-
jące walkę tej rodziny, np. łuski 
rozerwane pod wpływem tem-
peratury, a także przejmujące 
pamiątki z życia codziennego. 
Te badania dokładnie potwier-
dziły lokalizację i to, że w tym 
miejscu rzeczywiście rozegra-
ła się walka, a ten dom został 
spalony wraz z mieszkańcami. 
Tak więc jest to tragiczne miej-
sce – mówi Jacek Szczepański. 

Tymczasem dziś już mało któ-
ry mieszkaniec osiedla Jagiel-
lońska ma tego świadomość. 
Zwłaszcza że istnieje tam                        
w tej chwili plac zabaw. – Mam 
nadzieję, że ta książka wywo-
ła też dyskusję. Wiemy, że na 
legionowskim cmentarzu jest 
zachowany pomnik Skoniec-
kich, są również dwie tablice.       
I pytanie brzmi, czy miejsce, 
w którym spłonęło pięć osób,                             
w tym 13-letnie dziecko, po-
winno być miejscem, na któ-
rym znajduje się piaskownica? 
Czy nie jest to jakaś niezręcz-
ność? Nie mówię tu o upamięt-
nianiu, bo jest przecież tzw. 
ustawa dekomunizacyjna, ale 
rozwiązaniem mogłaby być ta-
blica przypominająca historię 
tego miejsca. Tym bardziej, że 
gdy prowadziliśmy badania ar-
cheologiczne, mieszkańcy mó-
wili, że powinna być tutaj taka 
informacja – dodaje autor pre-
zentowanej w niedzielę książki. 

Sporo w tej kwestii do po-
wiedzenia będzie miał m.in. 
prezydent Legionowa – rów-
nież historyk z wykształcenia. 
Otwierając niedzielną prezen-
tację, wobec ponad setki go-
ści, na wstępie pogratulował 
Jackowi Szczepańskiemu od-
wagi potrzebnej do zmierze-
nia się z tak niewygodnym po-
litycznie tematem. – Dla mnie 
jest to trochę taki miły powrót 
do dzieciństwa. Uczęszczałem 
do Szkoły Podstawowej nr 2, 
która opiekowała się grobem 
państwa Skonieckich. (…) 
Dla wielu z nas jest to bardzo 
żywa historia. Niewątpliwie                                                                      
w czasach, kiedy chodziłem 
do szkoły podstawowej, ro-
dzina państwa Skonieckich 
była ikoną walki z faszyzmem.                                                              
W tych czasach o roli Armii 
Krajowej mówiło się zdecy-
dowanie mniej – przypomniał 
Roman Smogorzewski. 

Liczącą ponad 250 stron książ-
kę o rodzinie Skonieckich le-
gionowskie muzeum wydało 
własnym sumptem, w nakła-
dzie tysiąca egzemplarzy. Pod-
czas prezentacji była ona do 
nabycia w promocyjnej cenie 
30 zł. Rolę partnera publikacji 
oraz niedzielnego wydarzenia 
wzięło na siebie Towarzystwo 
Przyjaciół Legionowa. – Jest to 
zdecydowanie pozycja, którą 
powinien przeczytać każdy, 
kto jest zainteresowany lo-
kalną historią. Pokazuje ona 
kolejne aspekty z życia na-
szego miasta: z lat 30., okre-
su okupacji, aż do momentu 
wkroczenia do Legionowa Ar-
mii Czerwonej i powstawania 
zalążków nowych władz lokal-
nych w powojennym Legiono-

wie. Wątkiem przewodnim są 
losy rodziny Skonieckich wraz 
z ich punktem kulminacyj-
nym, czyli tragicznymi wyda-
rzeniami z 12 stycznia 1944 r. 
Autor opisuje także szczegó-
łowo rozwój i działalność ru-
chu komunistycznego w Le-
gionowie (…), a także kwestie 
związane ze zróżnicowanym 
podejściem do upamiętnie-
nia rodziny Skonieckich – po-
lecał książkę prezes TPL dr Ra-
fał Florczyk. 

Obszernie i ciepło wypowie-
dział się na jej temat także 
wspomniany już recenzent 
publikacji. Profesor Dobroński 
mówił m.in. o losach takich jak 
ten omawiany, tematów „za-
miecionych pod dywan”. – Ale 
prędzej czy później muszą one 
wyjść, trzeba tylko do nich 
dojrzeć. Ten temat bywał nie-
chciany, a jednak główny bo-
hater dzisiejszego popołudnia 
przeczekał te momenty i spra-
wił swą mistrzowską pracą, że 
ten temat zaowocował fanta-
styczną publikacją. Bo wiedza 
o człowieku, rodzinie, o środo-
wisku, o mieście, o regionie, 
musi być jednak wiedzą kom-
plementarną, gdzie są zawar-
te i te dumne fakty, i te inne                   
– stwierdził naukowiec. 

Jacek Szczepański po raz ko-
lejny zaś starał się zadbać, 
aby owa wiedza dla wszyst-
kich okazała się przystęp-
na. – Chciałem tak poprowa-
dzić narrację w tej książce, 
żeby ona była i dla specjali-
stów, i dla mieszkańców. Choć 
oczywiście jest ona opatrzo-
na przypisami, bo tego typu 
książek, o tak trudnej i złożo-
nej tematyce, nie można po-
zostawiać bez przypisów rze-
czowych i źródłowych. Trzeba 
w nich zważać na każde sło-
wo i znajdować jego historycz-
ną, merytoryczną podstawę. 
Co do samej tematyki, myślę, 
że nie powinna już teraz bu-
dzić kontrowersji. Na pewno 
są różne oceny: czy to świa-
topoglądowe, czy polityczne, 
ale współczesna historia oce-
niła już krytycznie działalność 
KPP czy PPR i nie budzą już 
one tyle emocji. 

Książkę „Rodzina Skonieckich 
i ruch komunistyczny w Legio-
nowie” można kupić w siedzi-
bie Muzeum Historycznego. Ma 
ona też być dostępna w jednej 
z legionowskich księgarń. 

Waldek Siwczyński

RELACJE/ZAPOWIEDZI

 

WydarzeniaWydarzenia
kalendarzkalendarz

Rodzinna prezentacjaRodzinna prezentacja
Na tę publikację miłośnicy lokalnej historii czekali od dawna.                                    
No i dzięki wytężonym staraniom dra Jacka Szczepańskiego wreszcie 
się doczekali. W minioną niedzielę (24 września) nastąpiła oficjalna 
prezentacja książki zatytułowanej „Rodzina Skonieckich i ruch komu-
nistyczny w Legionowie”. Stało się to oczywiście w gościnnych pro-
gach tworzonego i kierowanego przez autora Muzeum Historycznego.

SEROCK Centrum Kultury i Czytelnictwa, 
30.09, godz. 10.00

Teatr Młodego Widza – spektakl pt. „Smok ze smoczej jamy” 
w wykonaniu Autorskiego Teatru Młodego Widza w Krakowie. 
Wstęp jest wolny, ale liczba miejsc ograniczona. Zapisy w se-
kretariacie CKiCz.  

ŁAJSKI ul. Kościelna 63, 30.09, godz. 11.30-16.00

Festyn „Rodzinna strefa aktywności”. 

LEGIONOWO Poczytalnia, 30.09, godz. 14.00

„Projekt 3D na start” – bezpłatne warsztaty z druku 3D,                           
organizowane w ramach inicjatyw oddolnych zgłoszonych                     
w projekcie „Biblioteka – dom inicjatyw”. Zajęcia odbywają się                                                                                                                      
w trzech grupach wiekowych. W najbliższą sobotę przygotowa-
no warsztaty dla osób dorosłych. Zapisy pod adresem mailo-
wym zapisy@bibliotekalegionowo.pl.

LEGIONOWO Scena po Sąsiedzku, 30.09, godz. 15.00

Ekologiczne zakończenie lata w Scenie po Sąsiedzku. W pro-
gramie: spektakl dla dzieci „Ekogalaktyka”, zumba z Iwoną 
Kopczyńską, występ chóru Cegła Band, koncert Wolnej Gru-
py Bukowina. Ponadto: stoiska służb mundurowych, stoiska 
ze zdrową żywnością, warsztaty, zajęcia sportowe, animacje                      
i atrakcje dla dzieci.  

LEGIONOWO Poczytalnia, 30.09, godz. 15.00 

Rodzinne warsztaty z origami dla dzieci w wieku 6-9 lat wraz 
z opiekunem, połączone z lekturą bajek i baśni japońskich. 
Sobotnie spotkanie pt. „O chłopcu, co malował koty”. Liczba 
miejsc ograniczona. Zapisy pod adresem zapisy@bibliotekale-
gionowo.pl. Udział w warsztatach jest bezpłatny.

LEGIONOWO Park Zdrowia, 30.09, godz. 19.00

Potańcówka dla wszystkich pokoleń. W razie niepogody impre-
za odbędzie się w Arenie Legionowo. 

LEGIONOWO MOK ul. Norwida 10, 30.09, godz. 19.00

Rock w MOK – koncert zespołu The Analogs. 

LEGIONOWO filia „Piaski” Muzeum Historycznego, 
1.10, godz. 15.00

Muzeum Historyczne w Legionowie zaprasza na wykład                         
dr. Adama Kaczyńskiego pt. „Walki o podejścia do Legionowa 
w 1944 r.”. Wstęp wolny.

LEGIONOWO sala widowiskowa ratusza, 1.10, godz. 18.00

Koncert z okazji Międzynarodowego Dnia Muzyki. Wystąpią: 
Sylwia Kubiak-Dobrowolska – flet, Justyna Kantorowicz – so-
pran oraz Legionowska Orkiestra Barokowa pod dyr. Michała 
Junga w składzie: Nina Górska – I skrzypce, Łukasz Parcheta 
– II skrzypce, Maria Słowikowska-Babik – altówka, Zofia Mo-
ląg-Kopeć – wiolonczela, Paulina Poławska – chalumeau.                                 
W programie koncertu utwory m.in. A. Vivaldiego, G. F. Haen-
dla, J. S. Bacha, W. A. Mozarta i C. P. E. Bacha. Wstęp wolny


